mo B sL — je 4 zł. 60 ct. — miesięcznie 
74 ZW; U CL 
; SĄ NA pocztową w Państwie Austrjackiem 
EO 44) zł.— półrooznie 12 sł — kwartalnie 6 nì — 
ra 
4 Srk x)” E , TAA 
i | 0rtową za graniog: do całych Niemiec 
Y A D Jarek, kwartalnie 12 marek 5 sgr. — do 


MMe. ŻZBEBTB. . 
Wywchedzi oodziemnie. 


Przedpłata wynosit wa Lwowie rocznie 18 zł — pôl- 


frad — do Belgii, Włoch i 


80 hmuków, kwartalnie 20 franków. 
Numer kosxtujo iÒ cemtów. 


Podatek od naity. 

Na wczorajszem nosiedzeniu Rady miejskiej 
wiceprezydent miasta dr. Madejski Marceli 1 to- 
warzysze przedłożyli następujący wniosek 
naglący: 

Zważywszy, że przedłożony Radzie państwa 
projekt rządowy o zaprowadzenie podatku ` konsum- 
cyjnego 6d oleju skalnego po 7 zł. od 100 klgr. 
czystej wagi, obarczyłby nad miarę i w sposób 
dotąd niepraktykowany wszystkich bezwarunkowo a 
więe i najuboższych mieszkańców Lwowa, że dalej 
podatek ten jest wstanie zniszczyć i tak już z nie: 
malemi trudnościami walczącą produkcję nafty w 
kraju naszym, wnosimy: |) Wniość petycję do Rady 
państwa o odrzucenie projektu rządowego do ustawy 
zaprowadzającej od 1. stycznia 1878 podatek konr 
sumcyjny od oleju skalnego w królestwach i krajach 
reprezentowanych w Radzie państwa, 2) Wypraco- 
wanie tej petycji poleca się magistratowi, i upowa- 
Żnia równocześnie prezydjum, ażeby odpis tej pety- 
cji udzieliło prezesowi koła polskiego z prośbą o po: 
parcie. 

„Wniosek ten motywuje p. Madejski, w ob ` 
szernem przemówieniu, które ze wzęlędu na 


ważność sprawy podajemy tu w całej osnowie: 


Wniosek, który złożyłem, ma być trakto- | 
wany jako naglący, pozwolicie przeto szano-) 
wai koledzy, żebym takowy asprawiedliwił po-| 
krótce ł 

Według ogłoszonego w dziennikach projektn 
rządowego do ustawy, ma ulegać od dnia 1go 
stycznia 1878, olej skalny zyskiwany przez ra- 
finerję, którego Ścisłość przy temperaturze 12 
stopni Reaumura nie przechodzi 850 stopni, po: 
datkowi konsumcyjnemu po 7 złr. od 100 kilo- 
gramów czystej wagi. 

Opodatkowanie oleju skalnego dotyczy za- 
równo nasze miasto jak i cały kraj, szczególnie 
jeżeli podatek jest tak wygórowany, jak go sta- 
wia projekt rządowy. 

W ogóle sprzeciwia się zdrowym zasadom | 
gospodarstwa krajowego nakładanie podatku na | 
przedmioty, które są niezbednemi do zarobko- 
wania; a któż zechce wątpić, że dzisiaj nafta, 
jest prawie jedynym Środkiem oswiatlenia dla | 
każdego przystępnym i każdemu niezbędnym. i | 

Wejdźmy do chaty najuboższego rzemieślni | 
ka, lub gospodarza wieśniaka, a spotkamy się 


PA, "Anglii rocznie 108 franków, kwartalnie 27 
jzwajcarji rocznie 


We Lwowie Sobota dnia 24. Listopada 1877. 
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„ememr "TF" raa — 


mają tak wysckiego opodatkowania — upadną. 


a z niemi upaduie produkcja oleju skalnego, — | przedmiotu zazwy 


produkcja, która właśnie umiejętnie chroniona, 


stać by się mogła w przyszłości obiitem źródłem jw praktyce jednak niestety najcz 


przemysłu i handlu krajowego, a tem Satem 
obfitem źródłem dla skarbowości państwa. 
Wiadomo szanownym panom, że podczas 
wystawy rolniczej i przemysłowej we Lwowie, 
producenci nafty, zagiożeni konkurencją 1mpor- 
towamej de nas nafty amerykańskiej, zebrali się 
na narady dla obmyślenia środków do podnierie- 
nia produkcyj nafty w kraja, Uważano tam, że 
wobec nadzwyczajnego bogactwa źródeł nafto- 
wych w Ameryce, wobec łatwości transportu, 
nafta amerykańska tworzy tak silną konkurencję, 


że produkcja nafty w kraju natenczas tylko zdoła|wych Źródeł dochoda 


wzróść do właściwej jej potęgi, jeżeli zaprewa- 
dzonem hędzie cło ochronne na import nafty 
amerykańskiej, Przemawiały w tym dncha nasze 
Izby haadiowe, i jeśli się nie mylę, poczyniono 
już w tym względzie odpowiednie kroki. Wy- 
soki rząd, o ile mi wiałomem, nie uczynił nic 
w kierunku wskazanym, natomiast wnosi projekt 
opodatkowania oleja skalnego w takiej wysuko- 
ści, jakby zadaniem rządu było, zabić prodakcję 
krajową na kcrzyść prodnkcji amerykańskiej. © 
W kwestjach finansowych cyfry przekonają 
najsyvorniej, — dla poparcia tego co powie- 
działem przytoczę więc liczebnie skutki w mowie 
będącego podatku. Dotąd opłacamy we Lwowie 
podatku konsumcyjnego. czyli tak zwanej akcyzy 
rogatkowej, po 1 złr. 87 ct, od 100 kilogramów 
naity na korzyść państwa bez dodatku gminne- 
go, — konsumcja nafty w okręgu akcyzowym 
miasta Lwowa wynosi rocznie od 6.800 do 7.000 
cetnarów metrycznych po 100 kilogr., — od tej 
konsumcji opłaca teraz ludność miasta Lwowa 
podatku do skarbu państwa około 13.000 złr. 


rocznie, jeżeli zaprowadzony będzie projektowa- wamy się do Rady państwa, | 

wczego, którego zadaniem jest dobro wszystkich ` 
jkrajów koronnych w skład państwa wchodzą- 
cych i żądamy, by odrzaciła projekt do ustawy, 
która w następstwie swojem szkodliwą być mu- 


si dla nas, a tem samem szkodliwą i dla skarbu jw gdzie to się ogłasza, aby jeżeli już nie oso- 
„ DISCIE , 


„przeć nas w chwili tak ważnej jak obecna. 
j Byliśmy zewsze zapóźno bądzmy chó raz 


ny podatek od produkcji nafty po 7 złr. od 100 
kilogramów, natenczas mieszkańcom Lwowa przy- 


|padnie ponieść ciężar nowy na rzecz skarbu 


państwa do 49.000 złr. rocznie, a nowy podatek 
ten dotknie jak już powiedziałem, przeważnie naj- 
uboższą ludność miasta. — Kraj nasz produkuje 
nafty około 200.000 cetnarów metrycznych po 
100 kilogramów rocznie, przy zaprewadzeniu za: 
mierzonego na prodakcję nafty podatka, wypa- 
dnie uiścić do skarbu państwa 1400000 złr. 
rocznie, — cyfra znakomita, bo przedstawia 


zagranicznej przy której konsamenci na taniości 
czaj tylko zyskać mogą 


Tak bywa nie yrzkczę, tak 


fuudasze, 
tego rodzaju kwitną i widoczne przynoszą zyski. 
Gdy tę upadają, 
łatwo zsajdą si 
iabryk nierentujących się dęgadnie, 
z doświadczenia przy ca 


wzmatających się potrzebach państwa szaka no- 


wielka jest w tym względzie kopi”czną. 
IA Podatek jaki rząd projekteja nałożyć na 
olej 


na targa do 200 zły. 
anmcyjnego 2 zł. 24 ct, od 100 kilogramów łoju 
wartości 68 do 78 złr. płacimy połatkn 2 zir. 
24 ct. jeżeli najwyższy dotąd podatek konsam- 
cyjny cd artykału nie tak niezbędnego, bo od 
wódki, nie przechodzi kwoty 8 zł. 56 ct.od 1 
litrów, podatek od nafty przy jej wartości 
do 60 zł. za cetnar metryczny uczyni 8 zł. 


lub słabe dają oznaki życia, nie 
e chęini do oftar na zakładanie 
Widzimy to 
Wade rowarniach, a kto wie 
czy nie ujrzymy wkrótce to samo przy gorzel- 
niach, browarach itd. Pojmuję że Rząd przy 


, ale bądź co bądź oględność 


skalny jest tak wysoki, iż nie stoi w sła-| 
sznej proporcji do wartości przedmiotu, jeżeli 
bowiem od 100 kilogramów wosku, które kosztują 
opłacamy potka kon- 


Prerdplate i ogiowsonia przj;ccwją we Lztzlo. 


Listy z pieniądzmi maj 


ERa FP W. 


Administracji „Dziennika Polskiego“ przy nlicy As» 
demickiej pod l. 8, naprzeciw Hotoln Żorża; we 
Wiedniu, Hamburgu, Frankfurcie n. M., w Berlinie, 
Lipsku, Bazylei (Bzwajcarja) i Wrocławiu pp. Haasen- 
riein & Vogler; w Wiedniu F. Lób, R. Mosse, Botter 
i Spl.; w Poznaniu Kazimierz Neumanu Biuro anon- 
sów; w Paryżu pułkownik Raczkowski, Fuubourg 
Poiesoniere 83. — Ogłoszenia prryjmuje Agencja 
p. Adama Carrefour de la Uroix-Rouge, 2, Paris, w 


Krakowie księgarnia Adolfa Dygasińskiego. 
Ogłovzenia przyjmują się za opłatą 6 centów od miej- 


soa objętości j 0 wiersza drobnym drukiem (petit), 
P być przesyłane franoo do 
Administracji „Dzie Poiskiego*. — List; rekla- 
macyjnt nie opieczętowane nie podiegają opłacie. 


LUzerkawskiego Juliana we Lwowie nikt nie 
|aważa za takiego, przeto pan Madejski poduiósł 
mówi teorja |tę kwestię formalną. Wniosek ten przyjęto je- 
iktyce ęściej rzecz dnomyślnie (68 radnych). Moża ten objaw prze- 
odwrotnie się przedstawia. Zakładają chętnie fa- |kona p. Czerkawskiego 
bryki na wielką skalę. poświęcają jej znaczne |się pozycji. 
natenczas jeżeli pomniejsze zakłady 


w jak fałszywej znajduje 


Rocznica listopadowa, 


W tym przedmiocie otrzymaliśmy dwa na 


stępujące wezwania : 
Londyn 15. listopada 1877. 

Law Chambers 77. Chancery Lane. 
Towarzystwo Polskie Orła Białego, posta- 
nowiło zarządzić. w [Londynie stfewny obchód 47 
rocznicy powstania listopadowego 1830, w celu 
przypomnienia Karopie, *ze wojsko polskie, za- 
Rwąranip waue traktatem 1816 r., widząc jak 
Moskwa pogwałca na każdym kroku ten traktat, 
wy powiedziawszy. posłąszeństwo rządowi moskie- 
wskiema połączyło się z narodem. Chcemy pizy- 
pomnieć upadek powstania, a następnie wyjście 
emigracji za granicę, jej działania. i skutki z 


00 takowych, a co najważniejsza przekonać naród 
49 | angielski, Że z powodu dzisiejszej wojny, An- 
87 |8lJu Jako najwięcej jnteresowana na Wschodzie, 


ct kwota zaiste dotąd niepraktykowana, a zda- powinna i musi podnieść i podtrzymać kwestję 


niem rojem więcej niż możliwa 

Rada miasta, powołana do czawania nad do- 
brem mieszk: ńców tego grodu, nie może pozostać 
obojętną wobec grożącego opodatkowania nafty, 
i ta okoliczność powodowała mnie i towarzyszy, 
którzy ten wniosek podpisali, do podniesienia 
głosu w tej sprawie, Chwytamy się środków 
zaradczych jakie nam prawo wskazuje. 


państwa. 
, Nie mam ja zbyt silnej wiary w oględność 
i sprawiedliwość Rady państwa w teraźniejszym 


wodzenie, 


tam wszęńzie z lampą lub kagsńcem naftowym. około 14 procentu po nad opłacanych dotąd | przeważać powinno w eżvynnościtch naszych. 


W gmachach, gdzie dostatek przebyw”. 
tlenie nafią mniej używane. | 
Zamierzone opodatkowanie nafty dotyka przeto 
dotkliwie najuboższą klasę Iwanbści zarobkują: 
cej, dotyka ją w przedmiocie, bez którego obejść 
się nie może, podraże, ceny nafty, a tem samem 
podraża cenę zarobkowania, i utrudnia przemysł 
w kraju i w mieście. Z ubytkiem zarobkowości, 
ubywa państwa siły podatkującej, i dla tego Sęp 
mądrość ekonomiczną spoczywa W tem, Ażeby 
podatki, bez których oczywiście żadne pafistwo 
uorganizowane obejść się nie może, — Zarówno 
ciężyły na wszystkich warstwach lndności, pod: 
niecały pracowitość, lecz nie wyczerpy wały jej nad 
siły, i gniotły tem samem w zarodzie wszelki 
przemysł krajowy. . a 
Dla tego też niepojętnem jest dla mnie, jak 
mógł wysoki rząd wnieść projekt do ustawy na 
tak wygórowane opodatkowanie oleju skalnego, 
jak mógł zgodzić się na podobny wniosek pan 
minister handln i minister finansów, Obeznany 
cokolwiek ze stosunkami miasta i kraju mam 
to przekonanie, że jeśli projekt rządowy, o któ- 
rym mowa, stanie się ustawą, Ściśle wykonywa. 
ną, rafinerjie nafty u nas istniejące, nie wytrzy- 


osije | 


Podwawelskie plotki. 


Kraków 21. listopada 


Nie pisałam dawno, to prawda, ale też za to 
teraz mam torbę nowinek pełną Zaczynam swoim 
zwyczajem od najświeższych. Onegdaj tedy 0d- 
był się epilog trzydziestoletniej Czasowej her- 
batki. Nie byłam tam naturalnie, bo to obóz 
niepostępowy, o równouprawnienia kobiet sły- 
szeć nie chce; nie przyjąłby mnie na polityczne 
zebranie, Ale był p. Alfred Szczepański, więc 
od niego wiem wszystko. 1 

Wczoraj ibam foro“ cracovt:nit (nie bardzo 
wiem 00 to znaczy, ale nauczyłam się tej greki 
od p. Alfreda, który także nie bardzo umiał mi 
wytłumaczyć), otóż ibam foro cracovienst i po- 
tkałam pana Alfreda. 

— Cóż, byłeś pan wczoraj w hotelu Victo- 
Yia? — pytam go. 

— A jakżeby sję tam bezemnie obyło? — 
odpowiedział. 

— Miałeś pan mówkę? 

— Miałem aż dwie. 

— I Wznosiłeś pan jakie zdrowie? 

— Wznosiłem aż dwa. 

— Czyje? 

— Pierwsze pana Pawła Popiela. 

— "Tego, o którym Ujadeł mówi: 

Nosisz głowę krzywy nie dla żadnej blagi, 
Lecz na znak. że wewnątrz nie ma równowagi. 

— Tego samego. 

— A dragie czyje? ) 

— Prezesa Rady powiatowej. 

— Tego, o którym Djab:? mówi: 
Bodajbyś się z takim długim nosem nie lągą , 
Gdy w nim węchu nie masz za złamany szeląg, 

— Tego Samego. 

— Ależ mnie się zdaje że p. Paweł Popiel 
i prezes Rady powiatowej, to jedna osoba, dó 
któr») Djabeł mówi: ? 

Dziewięć dni mazury ślepe są jak pieski, 
Waópan będziesz ślepym do grobowej deski. 


Z A Z ZZ || = a 


z całego kraju p datków. 
Czyli kraj zniesie taki ciężar w teraźniei= 
szych stosunkach ekonomicznych. czyli zniesie 
go nasze mi'sto, a w szczególności rafinerje 
pafty? odpowiedź nasuwa się sama przez się temu, 
to zna brak kapitałow, brak taniego kredytu, 
kto zna te koszta i trudności z jakirmi walczy 
ten zaledwie z kolebki wychylający się u nas 
przemysł. Nieodzownem następstwem będzie silne 
podrożenie rafiy, ztąd ubytek' konsamcyi, bo 
ubogi rzemieślnik czy włościaniw nie zdoła po: 
kryć drogiego oświetlenia swej chaty, i skazany 
na ciemności domowe, rozpróźuiaczy sią raczej 
niż podniesie w pracy, z ubytkiem pracy zmniej 
szy się konsumcja, a z nią i produkcja i w nie- 
dalekiej przyszłości ulegną zupełnie rafinacje 
oleju skaln*go pod ogromem ciężaru podatko: 
O). 4 
mee Moan zarzució; że „Wegną ci którzy nie 
mają kapitału, lub nieumiejętnie na małą skalę, ct 
tak ro partacku prowadzą ten przemysł, ale 
powstaną fabryki na wielką i upomoa! 
zasobami: pieniędzy, iken ię z podj 0. 
j a Wy4SZ s kadm s 
K i Goło wszełkiej kenkurencji, nafty 


Zresztą panowie! Niemcy którzy się U . 
pią przodownictwem -wseywiłizacji europejskiej, | : c 
niechaj nam słnżą zı przykład. Przed laty, stosowność i potrzebę obchodzenia, 


Odzy: | Ma” 3% 
do ciała ustawoda- SPraAwie. jesteśmy pewni ich poparcją. 


U 


jej składzie, szczególnie gdy rozcho(lzi się o in-, 
teres kraja naszego, wszakże nie wiara w po: 
ale poczucie spełnienia obowiązku ' 


polską, na przyszłym kongresie. 

To jest wszystko co ną teraz możemy robić 
legalnie i skutecznie w Anglii. 
„ Będąc w stosunkach współpracowniczych co 
się tyczy naszego kraju, z towarzystwami an- 
zielskiemi, jako to: Temple Union, Turkish de- 
fenca funds, National Society for the resistance of 
Russian aggression, i ianemi sprzyjającemi naszej 


Prócz tego zaprosiliśmy Towarzystwa Pol- 
skie w Paryżu. Dreznie itd., aby swoich delega- 
tów przysłały na ten obchód. Dla uzupełnienia 
„obchodu prosimy braci naszych w tej części kra 


to przynajmniej piśmiennie raczyli po- 


jeden na czasie. 
Z polecenia komitetu : 
Sekretarz J. Majewski. 


Zarząd Muzeum Narodowego w, Rappórswylu. 
47-ma rocznica 29: listopada 

uwagę publiczności polskiej na 

wszę dzie 


M Zwracamy 


rzypominam sobie, gdy rząd bawarski chciał gdzie to jest możebnem, 47ej roczmicy powstania: 
nAdA podatek od Saad mieszkańcy miasta | listopadowego. Niech w Paryża. Londynie, Bar-: 
Monachium o mało, że nie podnieśli rewolucji — |linie, Lipsku. Dreźnie, Monachinm; Wiedni ; 


w Berlinie gdy szło o nałożenie podatku od na- 
fiy — podobno w r 1868 lub 1869 — to takie: 
go narobiono hałasu, ż0 nieustraszony zresztą 
minister widział się zniewolonym cofnąć ów wnio. 


Í Florencji, Rzymie, Stambule, tak jak w Rapper- 


swylu i Grenewie hołd będzie oddany zbrojnej 
protestacji Polski w roku 1830, i walce narodo- 
wej © niepodległość; walce do której-ma- 


nek podatkowy. Tak postępuią Niemcy gdy im ją wiespożyte prawoujarzmione þu- 


bardzo sięgają du kieszeni. Naśladujmy przeto 
ich baczność na sprawy własne, a może też i 


dy. Przecież sama Moskwa wzysa do mniema- 
nego oswobodzenia S!'owian tureckich. Kto prze- 


naszema przedstawienia skromnema przychylna |czy prawu wyswobodzenia służącemu Polsce, nic 


zaświeci gwiazda. 

Proszę zatem świetną Radę w imieniu wła- 
snem i towarzyszy, aby raczyła przyjąć nasz 
wniosek. 

Wniosek powyższy jednogłośnie uchwalono 


Dodatkowo wniósł jeszcze mowca, aby petycię | 


samą do Rady państwa adresowaną przesłać ró 
wnież na ręce prezesa koła polskiego Ma to 
swoje znaczenie. Właśziwie petycja powinna iść 
na ręce posła miasta Lwowa, gdy zaś obecnie 
Lwów nie posiada żadnego posł 


> 


— A jedna. 

— Pocóż byłu wznosić aż dwa razy jedno 
zdrowie? 
w Alfred Szcze- 


+" jedział p. ACH 
no odpowiedział p isle lizaót 


pański — kiedy się komu lizać, 


— Czyż tam nie więcej do lizania nie było, 
oprócz p. Pawła Popiela ? 


„ — Były talerze... to też wylizywałem je aż 
mi się uszy trzęsły. 


PbS A od tego 
piel, nie zatrzęsły 


— No, trochę. 


co pana odpowiedział p. Po- 
się pana uszy? — zapytałem. 


- Bo też to szczególny czło- 
wiek ten p. Paweł... prawdziwy bawół, jak 0 
nim Djabeł powiada. Wyobraź sobie , kochana 
pani, rznę pierwszą mówkę w ten sens: „Pano: 
wie! Jak Boga kocham ja niewiem czy wy je- 
steście szczerzy katolicy czy nje. Powiedziano 
przecież, że większa będzie radość z jednego 
na wróconego, niż z 99 sprawiedliwych, więc po- 
winnibyście SIę WIĘCEJ Cieszyć z jednego mnie, 
niż z 99 Pawłów Popielów, a wy gię nic a nic 
nie cieszycie. Niech żyje odwaga Cywilna! Wzno- 
szę zdrowie p. Pawła Popielal* Skończyłem, wy- 
pili, czekam co p. P opiel odpowie, a on nic, sie- 
dzi jak trusia, głowę tylko bardziej na bok. po. 
chylił i nos mu się bardziej przedłużył, jakby 
mu przykro było, że jego zdrowie wznosił nie 
żaden z weteranów, tylko neofita stronnictwa, 
Ale ja myśle sobie: nie Ze Wną Sprawa, musisz 
jegomość gadać, choćbyś nie chola?! Więc sig 
podnoszę i rżnę drugą mówkę: „Łanowiel Szeks- 
pir, który się po angielsku FIsze Shakespeare, 
powiedział: Królestwo za konia: Otóż ja się wam 
oddają jako koń, możecie jeździć na mnie dokąd 
wam się podoba, choćby jak na_ koledze Skro- 
chowskim aż do Don Carlosa. I nie żądam zą 
to królestwa, tylko herbatki, tylko kolacyjki, a 
w majdalszej przyszłości jakiej posadki. Ciesz- 
cież się ze mniel Pereat rok 1863! WRoszę zdro- 
wie prezesa Rady powiatowej!“ A 
Gdym skończył p, Popiel chrząknął i wstał. 
Zgadłem zaraz, że chce coś mówió. I w isto. ! 
cie powiedział, zwracając się do mnie: „Przy:, 
kładny męża! Przykładny twój przykład jaki 
dałeś swem nawróceniem się do nas, bezprzy- 


am 


kładnie mnie buduje, 


à żałuję jednak, że nie mogę 
pójść za tym przykładem i nawróció się także 
gdyż musiałbym chyba zostać rewolucjonistą, od 


czego niech mnie Pan Bóg uchowa na stare la- 
ta. Powiedziałeś przykładny, albo raczej prze: 
kładny vulgo przerzutny mężu, pereat rok 1863. 
Ja ten rok srodze potępiam, za co mi Djażeł 
życzy żeby mnie myszy zjadły, mimo to jednak 
wyznaję, że ten rok miał dobrą stronę, tą mia- 
nowicie, Że nam wydał ciebie, mężu dwulicowy 
jak mitologiczny Janus. Gdyby nie było roku 
1863, jakiś tam Szczepański nigdyby nie mógł 
zostać trybunem, a gdyby nie był trybunem nie 
mógłby się nawracać. Więc nie każdemu wypa- 
da potępiać tak bezwz, lędnie rok 1863, mężu 
dwuramienny i dwustołkowy. Skończyłem.* Przy- 
znam się pani, że po wysłuchania tej mówki 
tylka dlatego głapio mi się nie zrobiło, 

— Ze już od dosyć dawna jest panu wcale 
niemądrze ?.. — podchwyciłam. 

Pan Alfred obruszył się. 

— Gdybyś pani nie była kobietą... — za- 
= — Och! tobym była spokojną o swoje zdro- 
wie; jak ci wWSZySCy: którzy z ręki pana po- 
legli — odpowiedziałam. — Ale nie oburzaj się 
pan, bo pana nie do twarzy, tylko pan P Rama" 
daj. Cóż tam więcej było ma tej kolacji ? 

— Były inne mówki. ale ich i „josh 

tego 60 Sam mówię, albo co 
Z aO i osób znajdowali się ci 
Wszyscy, którzy byli RA herbatce Czasowej i naj 
więcej jakich dziesięciu świeżo zawerbowanych. 
Wyobraź pani sobie, że daremne były usiłowa- 
nia zgromadzenia ich więcej, A niektórzy śmieli 
odrzncić propozycję WyT8ŹNIE... 

— Kto naprzykład ? 

— Naprzykład dr. Warszauer. 

— (zy tak? — odrzekłam — w takim ra- 
zie dr. Warszauer jest oczywistą pańską anty- 
tezą. Umizgają się do niego chcąc go pozy- 
skać, ale daremnie, a pan się pchasz i narzn- 
casz, chociaż się do pana nikt nie umizga... 


- Ba! to też dr. Warszaaer nigdy nie zo- 
stanie posłem,,, 


albowiem dr. | przednich, oddamy będzie, 


z nią wspólnego mieć nie może. Wprawdzie , o 
becnie wszelkie porwanie się w kraju "do oręża 
byłoby zgabnem i posłażyłoby tylko wrogom mna- 
szym; ale to się z czasem zmienić może: W o 
becnej chsili ciężarnej olbrzymiemi wypadkami, 
obchód tej rocznicy ma jeszcze większą niż zwy- 
kle deniosłość , i powinien być o ile możności 
świetnym. W niektórych miastach czynią się w 
tym celn przygotowania. W Muzeam Narodo- 
wem w Rapperswyla tego roku jak w latach py- 
z udziałem cndzoziem- 


— A pan, panie Alfredzie ?.,. 


— A ja zostanę... z większych posiadłości 
okręgu Głnpiogłówskiego.. Jak im się dobrze 
wysłażę, to się przecież zlitują nademuą i wy 
najdą gdzie taki okręg. 


— No, to zaręczam pana, że prędzej się 
znajdzie jaki okręg rozumny i obierze posłem 
człowieka niezależnego, dobrego Polaka, który 
pragnie poselstwa nie jako drogi do posady, jak 
pan, ale jako sposobności do słażenia krajowi, 
męża który uczeiwych polskich, postępowych 
przekonań nigdy nie zmieniał, narodowi nie u- 
rągał i jest oddawna uznanym kandydatem an- 
stńczykowskiej części Krakowa, która mu już 
kilka razy tak jednomyślnie oddawała swe gło- 
sy — odpowiedziałam pana Alfredowi i ode- 
szłam. 

„ Spieszyło mi się zebrać wiadomości o tym 
jakimó Dudzie z Morawy. który dał sobie słowo 
że w kłopot wprowadzi krakowską straż poli 
cyjną. Pozwolił się aresztować w nocy, krzyczał 
przez drogę. że go zabijają, choć go nikt palcem 
tknąć nie myślał. a gdy go Przyprowadzono pod 
Telegraf uzięł i umarł na poczekaniu, Gdy go 
obejrzano w klinice, nie znaleziono najmniej. 
szego Sińes. Widocznie umarł tylko nb złość 
policji. Ale że Czas doniósł o pogłosce że był 
zabity, a następnie nie zaprzeczył temn bynej- 
mniej tylko znów doniósł iż obrażeń na je A 
ciele mie było, więc teraz lud krakowski m di 
że policjanci tak wydoskonalili sztukę zabijani 1 
iż żaden ślad zewaętrzny nie pozostaje Ek 
ciencie. Nikt nie ma sielkiej na par 
kim pacjentem. więc każdy 
w kasie oszczędności, odbie 
miast wywędrować do Am 


Jedna z moich zn. 


o ua: Znajomych przysięgła mi na 
EE ole świętości, że jnż na pd weak wi- 
iała parę pociągów takich emigrantów. 

A wszystkiego tego narobił Czas, ponieważ 
uwziął się w tej sprawie donosić tylko o tem 
czem Duda nie był i czego na jego zwłokach 
widać nie było. Wiemy więc że Duda nie był 
ani chirargiem, ani braciszkiem Bonifratrów, ani 
kapelusznikiem, ani kołodziejem, ani nowona- 
wróconym stańczykiem (z czego nie wynika by- 


ców, hołd s'uletn'ei wal e polskiej o niepodle- 
głość, z powoda 47-ej rocznicy. listopatowej. 
Zamek w Rapyerswy! 20. listopada 1877 r. 
Zarząd Muzeum Narodowego. 


List Ojca Świętego da nuncjusza 
Jacobiniego. 
Pius IX. przesłał nastęgujący list apostól- 


ski do RuRcjasza ks, arcybiskupa Jacobiniego w 
Wiednia, z powoda jego objazdu po Galicji, któ- 


4ry podgjemy w tnmączeniu Czusu: 


Wielebny bracie! Pozdr wienie. i błogosław eństwo 
apostolskie, 
Nic nam nie jest milszem ani cen aiejszem 
w tak zawiłych i groźnych warunkach -spraw 
religijnych nad wytrwałość ludów w wierze i 
swobodne publiczne jej objawy; niewymowaie 
przeto pocieszył Nas twój list, wielebny bracie! 
w którym Świetnie odmalowałeś raczej, niż opi- 
sałeś hołdy składane tej stolicy św., które do 
Nas odaosisz, podczas objazdu twego po Grali- 
cji i w którym wspomniałeś o każdym z osobna 
miejscu, wyłuszczając szczegóły faktów, o ka- 
żdym z biskapów, z duchowieństwa, ze szlachty 
i ludu, którzy złożyli świetne owe pobożności 
dowody. Co atoli radośó naszą nadto uzupełnia, 
to owa życzliwa, jaką Nam zaleciłeś, wola władz 
cywilnych dla ducha katolickiego, która dowodzi 
u nich należnej dla religji ludu opieki i przeko- 
nywa, że rozumnie pojmują, że względy dla re- 
ligii katolickiej, gdzie taż się krzewi, pozyskują 
lud; co na wielki wychodzi pożytek sprawie pu- 
blicznej, a do czego przyczynia się w wysukim 
stopnia zgoda duchownej i świeckiej władzy. 
Wynikiem tym jak najbardziej rozrzewnieni i zna- 
mienitą tej religji świętej chwałą uradowani, 
nietylko wszem wobec, ale każdemu z osobna 
bądź z pasterzy duchownych, bądź z.świeckiego 
duchowieństwa ruskiego, łacińikiego, ormiań: 
sklego, bądź z uniwersytetów i pobożnych sto- 
„arzyszel, bądź ze szlachty i ladów, pragnęli- 
H poy okazaó ojcowskie zadowolenie Nasze, z 
otaczeniem powinszowania i wdzięcznego umy- 
ka uczucia. Ponieważ to jednak stać się niemo- 
e, pragnienie Nasze tobie wielebny bracie po- 
lecamy, abyś przy stósowniejszej,. jeżeli to bę- 
dzie możebnem, SpOSO'ności mógł wszystkim to, 
go czujemy, objawić. Lwowskim przeto - wiele- 
baym braciom Wyznania raskiego, łacińskiego i 
ormiańskiego, jako też.przemyskiema dachowiefi« 
stwa łacińskiema i raskiemu, oraz krakowskie- 
ma wikarjaszowi apostolskiemu oświadcz radość, 
jaką czerpiemy z jeduomyślnego wszystkich po: 
słaszeństwa i milości dla tej stolicy św., tak ja- 
šao vkazywanych „l zwiększonych jeszcze RTR 
cznym dowodem, jakim najzacniejszą. tę chęć łą- 
czności, z Nami stwierdzić chcieli arcybiskup 
lwowski, przemyski i ich duchowieństwo nietyl- 
ko terażniejszą: swą pobożność wymownie uwy- 
datniając , lecz objawiając szla hetuy zamiar 
surzeżenia pilnie cennego wiary i posłaszeństwa 
węzła, jakim z najwyższą kościoła. głową 8 
związani. Dowodzi to nietylko objawianej N F 
miłości za ojcowskie, jakie poświęciliśmy im 
starania, lecz przedstawia zarazem przyszłej ich 
stałości zakład wśród wzmagających się ciągle 
niebezpieczeństw, w których nie przestane 
Zaiste niećć im pomoc. A ia szczęśliwa i zupei- 
na Jednomyćlaość wszystkich, o ile wypadła na 
chwałę jedności katolickiej, najjaśniej zabłysła 
w czci tobie, Jako naszemu nancjuszowi apostol- 
skiemu, oddanej Przez zwarte i jednomyślne roz- 
maitych obrządków zewsząd do ciebie garBąca 


ae REA 
nsjmniej żeby Rowo-nawrócony sta . 
fred nie był w swoira rsdzsju M A 
dość zaduć aby głos wydała) wiemy dalej że na 
Jego ciele nie było ani siuisków, ani skaleczeń 
ani żadnej rzeczy „któ a jego jest, że nie nia za. 
tajono, słowem wiemy wszystko czego nie było 
a co było właściwie tego nikt nie wie, prócz 
kilkunaste świadków którzy twierdzą że na wła- 
she oczy widziełi iż jskiś człowiek był kolbami 


bity i na własne uszy sł jaki z 
strasznie krzyczał y Styszeli, że jakiś człowięk 


Co zatem było, o tem dowiemy 
na pierwszego gdy wyjdzie D;ab. 
wiem jedyne w naszem miegr 
wszystko i o wszystkiem śmiało pisze, a do tero 
dodaje ze staraanością artystyczną wyk pd 
zwykle głęb; Zną wykonane i 

k giębsze pomysłem ryciny. Powiedział 
wiedawno Dwutygodnik polski, że Kraków jest 
miestem strąconem, że tu nic nie ma prócz stań- 
czyków i Czasu, i że rycina lub artykuł Djałła 
nic przeciw tym potęgcm nie poradzi. Tak źle 
nie jest, owszem potega Czaru jest zwykle prze- 
cenioną, ma on n=dzwyczaj licznych, chociaż 
nieposiadających własnego codziennego organa 
pracowników, a jeżeli na razie do walki miej- 
scowej z Czasem stają tylko pisma hamorystyczne, 
jak Djabił, to nie należy ztąd wnosić, żeby to 
pismo było bez wpływu. Owszem wplyw jego 
jest widoczny, niezaprzeezony, coraz silniejszy, 
a ponieważ coraz większe znajdnje powodzenie, 
jest to dowodem, że obóz anti Czasouy i cortra- 
stańczvkowski w naszem mi ś*ie, chociaż utracił 
p Alfreda Szczepańskiego. nie stracił na sile, 
tak samo jak przeciwny nie wzmocnił się tym 
nabytkiem, 


Rę dopiero 
rabet. Jest to bo- 
ie |Jsmo, które wić 


— 


No, ale dosyć. Zmuszam się do milczenia, 
ażeby mie powiedziano, że kobieta kronikarka 
musi byó kzniecznie od mężesyzn kronikarzy 
gadatliwszą. 


La même. 


2 


się tłamy, przez zjazd biskupów, duchowieństwa, 


przez ciągłe towarzyszenie szlachty, przez okla- nie przyszło do władzy, 


zd 


— We Francji jeszcze nowe ministerstwo dząc, że co najmniej nowe 25.000 żołnierzy po- talionów redyfów drugiego powołania, 7 bataljo- 


a już przeciw niemu ,ļ 


ski, przez biesiadne toasty, przez nocne ilami- powstają niezliczone głosy. Bo też trudno, by | 


je gmachów i miast. À że wszystko piynęło j 
y dowoloae było z gabinetu , w którego 
wchodzą tacy bonapartyści jak Welche i Pouyer- | 
Quertier i klerykały jak Raichebouet, Depeyre, 


w istocie z ducha religijnego, dowiodła tego 
świątynia w Starej wsi w uroczystość Bogaro- 
dzicy, w której niesiadomo co bardziej podai- 


wiać, czy mnóstwo zewsząd gromadzącego się |i : „takie 
kz stow j ministerstwo z góry skazane jest na bezsilność 


ludu, czy zapał w słuchasiu sitowa bożego, czy re- 
ligijne ducha skupienie przy wykonywa 
tych obrzędów, czy niepowstrzymane 
sakramentów, nawet długim postem nieznuż0ne, 
któremu stu kapłanów wystarczyć nie mogło, 
czy znów tę najzapełniejszą rozmaitych obrząd- 
ków w wykonaniu rzeczy zgodę, która we Wszy- 
stkich innych jaśniała objawach. Zawsze zaiste 
główną Polski chwałą była nietykalność wiary i 
bezwzględne do tej stolicy Św. przywiązanie, 
ztąd to pamięta ona, że za błogosławieństwem 
bożem niejedna niegdyś przybyła jej chwała i 
pomyślność i dziś w przeciwnościach doświad- 
cza, że jej daną jest z nieba wytrwałość odpo: 
wiednia nieszczęściu. Winszujemy ci więc, że 
taką chwałą naszej świętej rełigji naocznie oglą- 
dać mogłeś, lecz bardziej ci jeszcze winszujemy, 
że mając posłannictwo pielęgnowania i popiera 
nia spraw tej religji, nietylko uważałeś za stó- 
sowae święcić poatyfikalnie uroczystości, lecz 
często poświęcałeś się pieczy dusz, udzielając 
sakramentu bez względu Ba żadne niewygody, 
a nawet na stan samego zdrowia, szczególniej 
w chwili, gdy zastępując znużonego i słabego 
biskupa, udzielałeś bardzo licznym wiernym św. 
bierzmowania. + a? 
Niechaj Bóg błogosławi temn krajowi, niech 
błogosławi jego pasterzom, niech błogosławi du- 
chowieństwu i ludowi, ukrzepi ich wiarę, ustali 
zgodę. wzmocni siły wśród trudności i wszy- 
stkich niebieskiemi swemi obdarzy darami. Nie 
chaj będzie dla wszystkich i tych mianowicie, co 
błogosławieństwa od nas żądali, niebieskiej ła: 


ski wróżbą błogosławieństwo apostolskie, jakie 


tobie wielebny bracie, wszystkim galicyjskim bi- 


skupom i całemu ich duchowieństwa i ladowi z 


miiością udzieiamy. 
Dan w Rzymie u św. Piotra 8. listopada 
1877, papiestwa naszego 32-go. 
Pius IX Papież, 


Przegląd polityczny. 


Wychodząca w Petersburgn niemiecka ga 
zeta na czele swego ostatniego Rumeru umie- 
szcza korespondencję z Wiednia , która wbrew 
wszelkim zaprzeczeniom , utrzymuje stanowczo, 
że na ostatnich konferencjach w Peszcie zapa- 
dło postanowienie, iż w razie zawarcia osobne: 
go turecko moskiewskiego pokoju, gdyby monar- 
chja austrjacka nie otrzymała rękojmi, że iute: 
resa jej w pełnej mierze i bezpośrednio będą 
zabezpieczone , to interesą te w inny sposób za- 
wczasu i energicznie mają być ochrasiane, aże 
by w takim osobnym pokoja pewnemi częściami 
tureckich ziem nie rozrządzano wsposób niezgo- 
dny z austrjackiemi interesami. 

— Petersburgski Gożos udziela następującą 
admonicją Serbji za wahanie się jej w przyjęciu 
udziału w obecnej wojnie: „Wypadki na wscho- 
dzie przybierają taki zwrot, iż dalsze bezczyn 
ności Serbji tylko jej samej zaszkodzió może. 
Ostatni pretekst tej bezczynności , sprzeciwianie 
się Austro-Węgier, już nie istnieje. Nie ulega 
wątpliwości, że rząd wiedeński nie jest przeci- 
way udziałowi Serbji w wojnie. Trzeba przypu- 
szczać , że wiedzą o tem w Belgradzie i że za- 
tem przygotowania wojenne Serbji nie wywołaj 
żadnego nieporozumienia , które mogłoby mieć 
wielce niepożądane skutki, teraz mianowicie, gdy 
wobec usiłowań angielskiego gabinetu utworze- 
nia koalicji przeciw Moskwie, przyjazna neu- 
tralność Austro- Węgier jest bardzo ważną i cem- 
ną dla” tej ostatniej". Według Fastsrn Budget, 
austrjackiego organu w Londynie, monarchja 
austro-węgierska mie bąlzie przeszkadzać Ser- 
bom w ich wojowniczych zapędach. W dzienniku 
tym ze zdumiewającą jasnością wypowiada się, 
że w Wiedriia niezmiernie mało dbają o to, po- 
nieważ zwycięska Moskwa wydaje się Austrji 
nierównie znośniejszą, aniżeli zwycięska Tnrcja. 

Tymczasem wiedeński półarzędowy Fremd'n- 
blatt, polemizując z Nordd. allg. Ztg. w znanej 


nia świę-|i rychłe zniknięcie ; i 
łaknienie | dzie złożony z większości parlameatarnej, będzie | gotową wyrusz 
znaczyć tyle, 


akiekolwiek stronnictwo , wyjąwszy Elysće , za-. 
skład | 


Montgolfier, 


Répub!, Frang. mówi, że takie 


że gabinet, który nie bē- 


co wypowiedzenie wojny przez, 
marszałka , którego politykę przy tej sposobno- | 
ści nazywa bez ogródki „serajową”. 

Komisja budżetowa izby deputowanych o: 
brała swym przewodniczącym Grambettę. We 
wstępnej swej mowie podniósł on ważność swego 
stanowiska z powodu istniejącego przesilenia. 
Poprzednia komisja budżetowa postępowała roz- 
sądnie i ostrożnie. Zgodnie z gabinetem zapro- 
ponowała zniżenie podatków, zwiększenie kon: 
Lyagensu wojennego i polepszenie losu, żołnierzy. 
Niegodna polityka przerwała jej prace i spo- 
wodowała nieład w interesach. Zeszliśmy się 
znowu, by zażądać zdania sprawy. Jako wska: 
zówki w uaszem postępowania trzymać się bę- 
dziemy zasady narodowego zwierzchnictwa i Ści- 
słej legalności ; A CT śmieszność nowych 
propozycyj i zieudołność dotychczasowych mini- 
strów. Francja wie co ma robió — i zrobi to. 
Trzeba jeszoze dowiedzieć się, co rząd winien 
krajowi. 


Wojna. 
Położenie w Bułgarji. 


Na europejskim teatrze wojny przygotowują 
się obeonie dwie operacje, które u obadwn stron 
z sobą wojujących wskazują jasno usiłowanie, 
sprowadzió w jak najkrótszym czasie stanowcze 
rozwiązanie rzeczy. Podczas gdy z jednej stro- 
ny Moskwa koncentruje koło Tiraowy Świeżą 
armję, z którą ponownie wtargnąć zamierza przez 
Bałkan, Mehemet Ali w Sofji gromadzi wszy- 
stkie do dyspozycji możliwe wojska tureckie, i 
zamierza pospieszyć z niemi na odsiecz zamknię- 
temu w Plewnie Osmanowi. l 

O tych obustronnych przedsięwzięciach pi 
sze dobrze poinformowany korespondent do Ga: 
zety Kolońskiej co następuje: Podczas gdy od 
kilku miesięcy cała uwaga skierowsna wyłącznie 
na Plewnę i jej otoczenie, zarysowują się obe- 
cnie dwie nowe koncentracje wojsk z sobą wal- 
czących, które byó może nie za długo już wy 
konają operację do dzis mało przewidywane a 
mniej jeszcze brane w rachubę pozytywną. Na 
jednej stronie widzimy, jak, Moskale, ośmieleni 
korzystniejszym dla nich obrotem rzeczy, two: 
rzą nową armję bałkańską, i zamierzają pchnąć 
ją do Rumelji jeszcze w bieżącym roku. Plan 
ten ma byó pono urzeczywistniony bez względu 
na wynik z Plewną, a wspomniona armja złożo- 
ną będzie z dwóch świeżo co nadeszłych dywi: 
zyj grenadjerskich, z 8go korpusu stojącego ni 
Bałkanie, a z 26tej, dalej jednej gwardyjskiej 1 
jednej rumuńskiej dywizji. Mam pewne powody 
do uwierzenia, jako te daty są rzetelne, z wy- 
jątkiem tej 26tej dywizji, o której nie nie wiem. 
Siłę tej armji można zatem tak obliczyó: 2 dy- 
wizje grenadjerskie po 10.000 — 20.000 ludzi, 
8 korpus 18000, dywizja gwardyjska 10.000, ru 
muńska 5000, ogółem więc 53.000 żołnierzy. 
Gdyby Moskwa ruszyła naprzód przez Szypkę, 
to trzeba przyjąć niemal za pewne, że stojący 
tam Reaf pasza ze swoją dość osłabioną armją 
nie zdoła oprzeć się dłago maciskowi znacznie 
przeważnych sił, i Moskalom uda się obsadzić 
ponownie dolinę Kazanłyka i w ogóle teren w 
lipca posiadany. 

Czy te 50 000 będą dostateczne do dalszych 
operacyj ofenzywnych, tradno dziś odpowiedzieć 
na to pytanie; na każdy sposób urmja taka nie 
wydaje się dość silną by wszybkim pochodzie 
dotrzeć aż do Adrjanopola, choóby jeno ze 
względu wielkich trudności prowiantowych. Przyj 
mijmy jedaak za fakt dokonany, że armja ta nie 
powstrzymana przez Reufa, przeszła rzeczywi- 
ście Bałkan, a wróómy do Plewny. Tam sku- 
tkiem oderwania dywizji gwardyjskiej i rumuń- 
skiej, oblęgująca armja zostały oczywiście osła. 
bioną i składałaby się jedynie z 3 dywizyj ru- 


DZIENNIK POLSKI. 


pchną do Orhanie. a 
W ten sposób stanie tam od razu armja o 


60.000 ludzi, pod wodzą jenerała, który jakkol- siła posiłków wynosi około 30 batalionów z 20; 


nów redyfów trzeciego powołania, 4 czwartego, i 
a nareszcie 9 batalionów mustahafizów. Ogólna | 


KRONIKA. 
Twów 23. listopads, 
Lwowska c. k. powiatowa dyrekcja 


wiek wie zdziałał w ciągu kampanji wielkich baterjami, co wyniesie prawie 250000. Nie są to skarbu od dłuższego czasu prawie zupełnie zanie- 
rzeczy, bądź co bądź jednak jest człowiekiem ;wszaksze wszystkie siły jakia Porta może zebrać, chała używania języka polskiego w urzedowaniu z 
nadzwyczaj zdolnym i nie ma na sobie ani je: | oprócz bowiem powyższych 250000, ma Porta w, krajowemi władzami sobie podwładnemi, wysyłając 
dnego błędu, popełnionego w dotychczasowym |pogotowin 183 batalionów rezerwowych z 140.000 również nakazy i polecenia do swych delegatów tyl- 


swym zakresie do wyrznoenia. i 

Podobno ta armja dopiero wówczas będzie 
yó w pole, gdy moskiewska bał. | 
kańska stanie na dolinie kazanłyckiej. Jakie; 
wiedy złożą się rzeczy? Prawdopodobnie Mehe- | 
met nie kłopocąc sią wcale Moskwą za Balka.: 
nem, pójdzie na Plewnę, gdzie Osman gotów 
będzie ze swej strony wesprzeć jego atak. Wśród 
takiego zaś ataku będą po stronie Turków wcale 
korzystne okoliczności. : ! 

Nasamprzód nie podlega wątpliwości, że 
Mehemet będzie mógł uderzyć przeważającemi | 
siłami, gdy bowiem on może rzucić całą armję 
swoją na jeden punkt, Moskwa nie „wiedząc, 
gdzie Osman ze swej strony uderzyć gotów, 
zmuszoną będzie bronić równocześnie całego ob. 
wodu oblężniczego. Wprawdzie Moskale stoją 
na oszańcowanych pozycjach, za to jednak ata- 
kowani będą z dwu przeciwnych stron, od Osma- 
na z wewnątrz i Mehemeta z zewnątrz. Jest 
więcej jak prawdopodobnem, że w takim razie 
połączenie obudwu wodzów tureckich powiedzie 
się zupełnie, poczem Moskwa miałaby naprzeciw 
siebie znacznie większą od swojej armję, stojącą 
na najkorzystniejszych pozycjach, i napowró 
zagrażającą jej odwrót, słowem sytuację podo 
baą do tej, która miaia miejsce w lipcu po krwa- 
wych zapasach pod Plewną, a w następstwie 
spowodowała odwrót Gurki. I tym razem mogą 
być skutki do tamtych podobne. 

Przyjmijmy bowiem, że kordon oblężniczy 
wprawdzie nie przełamany został, atoli Moskale 
wbici klinem pomiędzy Osmana i Mehemeta, 


i 
| 
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poniosą taką klęskę, którą umożliwi Turkom | vy 


zająć im linję odwrotową i prowiantową— 00 za 
perspektywa! Nie mówię, by się tak stać miało, 
jene, że tak się stać łatwo może. I wobec ta- 
kiej alternatywy moskiewska główna kwatera 
nie obawia się osłabiać armji oblęgającej, deta 
szając znaczne oddziały na inny plac boju, gdzie 
one żadną miarą nie mo;ą wywrzeć najmniej- 
szego wpływa na wypadki w północnej stronie 
Bałkanu. 

Wprawdzie plan wtargnięcia jeszcze w tym 
roku przez Bałkany, nie jest niewykonalny, atoli 
i tym razem wychodzi na jaw zwykły błąd mo- 
skiewski, który się potem mści na nich sro- 
| dze. Oto dysponując w pewnym kieranku nie- 
dostatecznemi siłami, na uzupełnienie ich zabie: 
rają wojska ztamtąd, gdzie one są nieodzowne. 
„Nie sądź pan, byśmy za mało wojsk mieli; w 
głębi carstwa czeka na nasze skinienie jeszcze 
pół miljona żołaierzy ! — rzekł do mnie nieda 
wno: pewien oficer moskiewski, na co odpowie 
działem mu znanem : Hic Rhodus, hic salta, Dla 
czego właściwie Moskalom tak spiesznie z przej- 
ściem przez Bałkan, zrozumieć nie trudno, 

Najprzód azjatyckie powodzenia nie dają 
spoczynku jenerelnemu Sziabowi, potem zaś bez- 
pośrednim powodem gwałtowne pr-gnienie po- 
koja. Gdy wpadaie Plewna, a równocześnie ar- 
mja moskiewska będzie w pochodzie na Adrja 
nopol, Wówczas moskiewski honor militarny ura 
towany, a car mieó będzie dobrą podstawę do 
zawarcia pokojn, za którym tak dobrze wzdy- 
chają Wszyscy w moskiewskiej głównej kwate- 
rze jak i w Stambule. Czy ponowna ekspedy: 
cja bałkańska sprowadzi taki rezuliat, zdaje mi 
się rzeczą wcale wątpliwą, choó w sterach mo- 
skiewskich inaczej mniemają i wierzą w powo- 
dzenie. Na potwierdzenie wyżej wyrażonego 
przekonania mojego, że i dziś armja moskiewska 
zbyt słaba, dość TZUcić okiem na znaną ordre da 
 bataille, Wediug niej znajduje się obecnie w 
Bułgarji 4, 8. 9, 11, 12, 13 i 14 korpus, każdy 
po 2 dywizje, korpus gwardji z 8 dywizyj pie- 
,choty, jak również 2ga, 3cia, 26ta | 2 dywizja 
grenadjerska, razem 22 dywizyj piechoty, Licząc 
(,kaźdę z nich przeciętnie po 8000 lulzi, wypa- 
dnie 176.000 piechoty, a z 20.000 Ramanów wy- 
nosi 196090 żołnierzy. W konnicy i artylerji 
w wielkiej części miały miejsce przekształcenia 
różne, więt też siły ich nie możną dziś oznaczyć 
' dokladnie. Biorąc jednak na każdą dywizję pie- 
szą 200 ludzi z koBnicy i artylerji, wypadnie na 


| 


sprawie cdesłania przez ks. Reuss Porty z jej|muńskich po 5000 — 15.000, z 4go i 9go kor- te gatanki broni sła 44.000 żołnierzy, cała zaś 
propozycjami pokojwemi do moskiewskiej głównej | Pisa po-15.000 razem 30.000, z Zgiej dywizji i armja czynna wysiesie 240.000 ludzi, * 


kwatery, tak się wyraża: „ 
rozwiązania czy Moskwa miała powód do poczy- 
tania się za pokrzywdzoną na swym honorze, 
gdy ks, Reuss, ktoremu powierzono opiekowanie 
się poddanymi moskiewskimi w Tarcji, zawiado 
mił gabinet petersburski o Życzeniu Porty za- 
warcia pokoju. W sprawach honorowych każdy 
jest własaym swoim sędzią. Chcielibyśmy tylko 
zwrócić uwagę, że st sanek w jakim w r. 1871 
znajdowały się względem Earopy Niemcy i 


Pozostawiamy to bez |pierwszej brygady 3ciej dywizji, razem 10.000, | 
z dwa dywizyj gwardyjskich po 12.000 — 24000, | 
ogółem 79.000 żołnierzy, do czego doliczyć je - | 


szcze trzeba 11.000 konnicy; tak, że komenda 
naczelna pod Plewną miałaby do dyspozycji 90 
tysięcy żiłnierzy. © 

Muszę tu dodać nawiasem, że te cyfry są 
obliczone dla Moskwy wcale przychylnie, i jeśl: 
nia mniejsze, to z pewnością ani 0 jedną głowę 
nie większe. Takim oto siłom. moskiewskim 


Francja, nie może być przyrówaany do stosunku | stoi naprzeciw w pierwszej liaji Osman z 60.000 


jaki obecnie Moskwa i Tarcja wobec mocarstw |armją, która sama może zdoła przebić osłabiony, 


europejskich zajmują. Niemcy i Francja rozstrzy |kordon oblężniczy, Jest jedaa« więcej jak pra- 


gały między sobą spór, który, przynajmniej bez- 
pośrednio, ich tylko dotyczył, gdy tymczasem 
wojna turecko-moskiewska pornsza interesa które 
wiele państw neutralnych dotyczą tak bezpośre- 
dnio jak i samą Moskwę. Ani Francja ani 
Niemcy nie oświadczały w r. 1871 że wojnę 
prowadzą w interesie europejskim; gdy natomiast 
Moskwa nie tylko tak się zachowywała jakgdyby 
wykonywała program europejski przekraczając 
Prat, ale wyraźnie zastrzegła państwom ich 
prawo że przy zawieraniu pokoju zostaną wy- 
słuchane. Dla uniknięcia nieporozumień mogli 
byśmy jeszcze wyraźniej wykazać tę różnicę. 
Jeżeli państwa pozostawiły stronom wojującym 
określenie kiedy zaprzestać zechcą walki, to 


nie zrzekły się tem swego prawa podania swego |to wiadomości dochodzące ztamtąd, a godzące nów, 


wotum przy zawieraniu pokoja. 

— W Londynie odbył się wielki meting w 
Sussex Hall w celu okazania sympatji angielskie- 
go narodu Turkom za ich mężny opór moskiew- 
skim napaściom. W rezolucji powziętej przez 
zgromadzenie wyrażono zasługę Turcji , że je- 
dnocześnie walczy za swoją wolność i prawa 
Europy. 

— W Berlinie rozeszła się pogłoska o e- 
wentualnem nadaniu antonomji Bałgarji i odda- 
niu jej pod zwierzchnictwo jednego z książąt 
niemieckich. 

— Do Journal des Débat: donoszą z Kon- 
stantynopola, że Safvet pasza, z którym tra- 


ktują o objęcie posady w. wezyra, dwa postawil, 


wdopodobnem, że Tarcy. nie zostawią Osma'a 
samego do potykania się z liczniejszym wrogiem, 
gdyż widoczną jest rzeczą, ża formują na łebna 
szyję w Orhanje nowe zastępy, z któremi były 
serdar Mehemet Ali pospieszy Plewnie na od 
siecz. 

„Jakże silnemi mogą być te oczekiwane po- 
siłki, i z jakich elementów będą one prawdopo- 
dobnie się składały ? Otóż nasamprzód wypada 
wziąść w rachubę oddział Szefketa paszy, który 
mimo wszystkich strat zawsze jeszcze dysponuje 
co najmniej 15.000. Do nich przyłączą się w 
pierwszej linji: wszystkie gdziekolwiek niepo- 
trzebne wojska, stojące ha przestrzeni Rahowa- 
Widdyń, i w samym Widdyniu. Potwierdzają 


cię na to, że z tamtych stron odeszły wojska na 
RSE Liczbę ich oceniają na 10000 ludzi. 

waie silnemi będą oddziały stojące w Sofji i 
w Jej okolicy, które oczywiście także wcielone 
zostaną do pomocniczej armji Mehemeta. Jak 
bek pazimy, WRZE sił urosną eH 
ysięczne zastępy, które bądź już są, bądź będą 
w najkrótszym czasie koło Orhatję? kontento- 
wane. 

Czytając pilnie dzienniki stambulskie i ko- 
respondeRcje ztamtąd wysyłane, nabiera się tej 
pewności, %e Tarcja zbroi się bez przerwy i z 
pospiechem, a nie trudno znowu domyśleć się, że 
w obecnej chwili zbrojenie to przeznaczone dla 
orhanieńskiej armji. @dy się zważy, ile to nò- 


warunki: 1) przywołanie napowrót Midhata pa- wych zastępów Turcja wbrew wszelkim oczeki- 
szy i mianowanie go ministrem spraw wewnę- Waniom, jak gdyby z pod ziemi nagle wydobyła 
trznych; 2 usunięcie Mahmuda Damata paszy, niejednokrotnie, to nie przecenimy rzeczy twier- 


Z powodu klęsk Mnktara w Małej Azji, 
seraskierat w Stambule wydał następujące roz- 
porządząnie w cela wzmocnienia armji: „Popi 
„owi, którym by czas przypadał wstąpić do woj- 
ska w roku przyszłym, 1878, jaż teraz zostają 
powołani; termin stawienia Się do szeregów, na- 
znaczony grudzień. Dla piechoty mazuacza się 
28.900, dla artylerji polowej 4320, dla jazdy 
3980, dla artylerji fortacznej 4960, dla inżynierii 
1700, razem 44000, Ludzie ci W części zostali 
jaz dostawieni do wojska. Pierwotnie istniał za 
"miar sformowaó z nich oddzielny korpus składa» 
jący się z 12 batalionów celnych strzelców, 34 
batalionów liniowych i 2 pułków artylerji polo- 
wej z 14 baterjami; po bliższem wszakże za- 
stanowieniu się postanowiono ich wcielić do pał. 
ków już istniejących, a to w celu Za pełnienia 
|braków z powodu strat w bojn poniesionych. 
Naprzód nastąpi powołanie redyfóW, z których 
staną sformowane następujące Korpusy gd. 

zumli o 28 bata- 
z 31 batalionów czyli 


l 
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dzielone. Pierwszy korpus W 
' liomach z 22000 ludzi; drugi 
25000 ludzi; trzeci w Mo 
|nów, czyli 32000 ludzi, razem 90 batalionów 
siłą w 80,000. W Azji znajduje się: w Karsie(1) 
'11 batalionów czyli 8700, w SIWAS 10 batalio. 
8000, w Krzerum 11 batalionów 8600 lu 

dzi, w Karsie 7 batalionów czyli 5700 żołnierza 
w Bajazydzie 9 bataljonów, 700 ludzi, Tazem 57 
batalionów czyli 45.000 ludzi. obrębie kor- 
i pusu syryjskiego znajduje się 18 batalionów. li- 
czących 14.000. Zliczywszy Wszystko razem no- 
we zaciągi wynoszą 174 batalionów Czyli 139000 
ludzi, co z dodaniem rekrutów wprzódy powo- 
łanych sięgnie do cyfry 183.000 ludzi.“ 

Oprócz powyższych zaciągów armja turecka 
wzmocni się także korpusami z Bagdadu i Je- 
menu, które częścią wyruszyły już na plac boju. 
Część korpusu bagdackiego naznaczona do Ar- 
menji liczą wszystkiego 9000 Indzi podzielonych 
na 12 bataljonów linjowych, 6 celnych strzelców 
2 pułki jazdy, 5 bateryj polnych i 1 górska, z 34 
działami. Z 5 korpusu siojącego w Damaszku, 
gotowe są do wymaszerowania 7 batalionów ni. 
zamów i redyfów pierwszego powołania, 4 ba-, 


nastyrze, 40 batalio- | 


ludzi. System milicji rozwinięty w pełnych swych : 


granicach może dać 467 batalionów z których ` 


powołano już 33. Takie są siły Porty.* ń 

Dzienniki wiedeńskie podają następujące te- ; 
legramy : 

Warna 20. listopada. Jenerał Baker pa- 
sza przybył do Sofji dla objęcia komendy nad 
jazdą Mehemeda Alego, przeznaczoną do dzia - 
łania na drodze do Teliszu. 

Załoga adrjanopolska stanęła już prawie 
cała w obozie Mehemeda Alego, i przyłączono 
do niej załogi kilku innych miast Rumelii, i tym 


sposobem tworzy korpus, liczący 18.000 ludzi i: 


35 dział. 

„Sistowa 20 listopada. Jenerał - poru- 
cznik Obruczów przybył i ma objąć czynności 
szefa sztabu; jenerał Niepokojczycki zaś pozo- 
stanie na swojej posadzie , lecz tylko jako nomi- 
nalny szef, 

Poradim 20. listopada. Jenerał ks Sza- 
chowski, dowódca XI korpusu, który w bitwie 
pod Plewną dnia 81, lipca dowodził lewem skrzy- 
dłem i zapełnie pobitym został, otrzymał uwol 
nienie od Komendy , którą tymczasowo powierzono 
jenerałowi Tatiszczewowi. 

Cetynja 20. listopada Turcy w wiel- 
kiej sile wyszli dnia 18, b, m. ze Skodaru, aby 
daó odsiecz miastu Autiwari, ale pad Moko- 
wicami o półtory mile ma wschód-południe od 
Antiwari spotkali i pobiliich Czarnogórcy ; mieli 
oni tam sześć bataljonów, i wzięli 30 jeńców 
Tarcy cofając się Zniszczyli most na Bojanie. 
Skodarze wielka panika. 
Sistowa 20. lipca. 
one 1 wschodnie pozycje pod Plewaą pochwalił 
rumuńskich i moskiewskich żołnierzy za ich 
dzielność i osobiście oświadczył im, że Kars 


Car zwidzał półno- 


szturmem zdobytym został, Mówiąc o tureckich | 


jeńcach, rzekł z naciskiem , że honor moskiew 
skiego żołnierza nie pozwoli mu wpaść w ręce 
nieprzyjaciela. 

Londyn 21. listopada. Standard mówiąc 
o zdobyciu Karsu i przedstawiając niebezpie- 
czaństwo jakie grozi angielskim interesom w Ma. 
łej Azji, wzywa rząd bardzo gorąco, aby porzu 
cil dotychczasową obojętność i natychmiast po 
czynił odpowisdnie kroki w celu utrzymania sta- 
nowiska , określonego w nocie Derbyego de Szu 
wałowa. 

Dobrownik 21. listopada. Listy dono 
szące o wypadkach, jekie sią do piątku w An 
tiwavi wydarzyły, wyjaśniają początek operacyj 
czarnogórskich przeciw temaż miastu. Operacje 
rozpoczęły się d. 12. w poniedziałek atakiem 
na poładniowe forty, które poddały się po kró 
tuiej walce. We wtorek, środę i czwartek bom- 
bardowano Anutiwari bardzo energicznie, a w 
mieście powstało w skutek tego wielkie przera 
żenie. Konsułowie obcych państw wywiesili swe 
chorągwie i przyjęli do siebie wielu uciekająeych: 
Utrzymanie sią Antiwari uważają za niemożliwe, 
a jeżeli zewnątrz nie przyjdzie pomoc, to mia 
sto wkrótce kapitulować będzie musiało. Wię- 
sza część wsi około Antiwari poddała się Czar- 
nogórcom bez oporu. Dobrowodę, która odmó 
wiła poddania się, podpalono mimo zakazu księ- 
cia, ale żaden z mieszkańców nie stracił życia. 

W austrjackim konsulacie znalazło schro- 
nienie 300 osób. 

Stambuł 21. listopada. W skutek naj- 
nowszego postanowienia przybędą tutaj tylko 
wojska z południowej Syrji, a wojska z półno. 
cnej Syrji udadzą się na Matalię do Erzinghian, 
gdzie się formuje armja dla dania Erzerumowi 
odsieczy. 

Słychać, że na nowo mają się wziąć do pra- 
cy około fortyfikowania drogi Erzerumu-Brussa ; 
fortyfikacje te rozpoczęto zeszłego lata budować, 
lecz zaraz potam wstrzymane budowę. 


Austrja i Węgry. 


* Dzienniki wiedeńskie zwrscają uwagę, że 
pomimo toczącej się dość szybko dyskusji nad 
sprawą bankową w Izbie deputowanych konie- 
czuem się jednak okaże pewne stadjnm przej 
ściowe w kwestji ugodowej, albowiem niepodo 
bna przypnśció, aby obie Izby Rady państwa i 
sejma węgierskiego zdołały uporbó się ze wszy- 
stkiemi przedłożeniami ugodowemi do końca rb. 
Zapowiadają też, Że ministrowie węgierscy ko- 
rzystając z tego, iż sejm węgierski rozpoczyna 
obrady nad nową ustawą karną, przyczem jch 
obeeność nie jest niezbędną , przybędą do Wie- 
daia, aby się naradzić z ministrami przedlitaw- 
skimi co do owego okresu przejściowego, 

* Wiener Ztg, donosi, że cesarz zezwolił na 
zaprowadzenie posad dwóch inspektorów kultury 
krajowej jednego dla Szląska, Morawy i Doluej 
Austrji, drugiego dla Górnej Auatrji, Salzbur. 
ga, Vorarlbergu i Tyrolu. Inipektorowie ci ma. 
ją obowiązek badania wszystkich stosunków rol- 
niczych w swoim kraju, oraz warunków podnie» 
Sieaia nprawy Ziemi, aby dawać wyjaśnienia 
rządowi., Są oni więc organami ministrerstwa 
rolnictwa i wedłag rozporządzenia ministra bę- 
dą mieli siedzibę albo przy ministerstwie albo 
rzy namiestnictwie wjednym z poruczonych 80: 
bie krajów. Inspektorowie kultury krajowej, o 
których mowa, znosió się także bedą z władza- 
mi rządowemi i Towarzystwami rolniczemi, oraz 
pośredniczyć w nadawaniu i użyciu subwencyj 
rządowych na cele kultury kiajowej, mają też 
dopomagać towarzystwom rolniczym w dawaniu 
intormacyj i ewidencyj rządowi. 

* Między młodzieżą uniwersytecką w Gracu 
przyszło znowu do niewczesaych zaburzeń. Pod. 
czas inauguracji nowego rektora członkowie „bar. 
schenschaftu Styrja* ubliżyli namiestnikowi ce- 
sarskiemu bar. Kiibeckowi, okazując mu lekce 
ważenie i brak szacunku. Bar. Kiibeck żalił gi 
z tego powodu przed senatem akademickim, mó 
wiąc że nie idzie mu wcale o osobistą obrazę, 
ale o lekceważenie zastępcy Cesarza. Gdy wie- 
czorem na wspólnej uczcie jedem Z profesorów 
czynił z tego powodu młodzieży uwagi, członko- 
wie „Siyrji* Oopnścili demonstracyjnie salą, Senat 
akademicki udzielił im następnego dnia publi- 
czną RAQANĘ. 


ko w języku niemieckim. Nie wspominamy już o 
tem, że wszelkie układy zawiera ta dyrekcja z dzier- 
żawcami dochodów skarbowych w języku niemiec- 
kim. Czy miałby przyjść w tym względzie jaki 
„Wink von Oben* przez wdzięczność, że posłowie 
polscy ministerjum austrjackie przy ugodzie węgier- 
skiej i prawie we wszystkich kwestjach finansowych, 


iw delegacjach i t. p. na wskróś popierają? czy mo- 


że jest to dobrowolna gorliwość władz skarbowych 
krajowych dla przypominania Wiedniowi, że dla 0- 
znaczenia takiej finansowej procedury, jaka się u nas 
praktykuje, w języku polskim nawet wyrażeń odpo- 
wiednich nie było i nie ma? 

Koncert. W przyszłym tygodniu odbędzie się 
na cel dobroczynny wielki koncert pod kierownictwem 
p. L. Marka ze współudziałem pierwszych artystek 
tutejszych i najznakomitszych amatorek i amatorów. 
Program i bliższe szczegóły podamy później. 

f Statystyka pocztowa. W październiku rb. 
| nadano we Lwowie 196.521 listów prywatnych nie- 

poleconych (między temi 4239 do adresatów w miej- 
| scu), 61.641 kart korespondencyjnych, 18.720 posy- 

łek pod opaską, 8750 posyłek z próbkami, 173.424 
egzemylarzy gazet, 68.372 listów urzędowych, 25.611 
listów poleconych, 5048 przekazów na kwotę 565.937 
zł., 86.893 posyłek wartościowych (między temi 
19697 za pobraniem w kwocie 87.786 zł.); ogółem 
594.477 posyłek, zatem o 3847 więcej jak we wrze- 
śniu r. b. 

Nadeszło zaś do Lwowa 138.216 listów prywa- 
tnych niepoleconych (między temi 4.239 do adresa- 
tów w miejscu), 51.428 kart korespondencyjnych, 
30.514 posyłek pod opaską, 3.124 posyłek z prób- 
kami, 27.421 egzemplarzów gazet, 39.940 listów 
urzędowych, 24.943 listów poleconych, 12.913 prze- 
kazów na kwotę 315.855 złr., 19.289 posyłek war- 
peos apay ch (między temi 1.143 za pobraniem w kwo- 
cie 22.239 złr.), ogółem 347.794 posyłek (o 4.123 
więcej jak w poprzednim miesiącu), 

Walne zgromadzenie członków galicyjskie- 
go towarzystwa mnzycznego odbędzie się w niedzielę 
2. grudnia b. r. o godzinie 5ej po południu w sali 
towarzystwa (Rynek nr. 8), na które członków wspie- 
„rających i czynnych najuprzejmiej zaprasza prezes, 
Wszystkim członkom doręczone będzie zaproszenie ; 
gdyby jednak który z panów członków został przy- 
padkowo pominięty, otrzyma takowe przy wstępie 
do sali. 

,, Maurycy Rosenthal, ziomek nasz, fortepia- 
nista, daje we wtorek 27. bm. o godz. 7!/, wieczo- 
rem w sali ratuszowej koncert z następującym pro- 
gramem: 1) a) Fuge, Mendelsona; b) Berceuse, Cho- 
pina; e) Passepied, Bacha; d) Valse-caprice, Szuber- 
ta. 2) a) Gnomenreigen, Liszta; b) Chant polonais; 
c) Valse, Chopina; d) Spinnnerlied z „Der fliegende 
Holländer‘, Wagner-Liszt. 3) Rapsodie hongroise, 
Liszta. 

Wydział czytelni akademickiej urządza 
dnia 28. bm. podobnie jak w latach zeszłych w rocz- 
nieę zgonn Adama Mickiewicza uroczysty obchód w 
sali ratuszowej. Wstęp do sali będzie tylko za bi- 
letami, których dostać można bezpłatnie od dnia 24. 
do 28. bm. miębzy godz. 12 a 8 w lokalu czytelni 
akademickiej, Rynek 1. 14, II piętro. 

Doniesienia policyjne. W tych dniach znikł 
ze Lwowa Karol Reichardt, ajent kilku fabryk cu- 
krowych w Austrji i za granicą. Okazało się przeto, 
iż sprzeniewierzył ze szkodą braci Skene, właścicieli 
cukrowni w Przerowie, kwotę 82,538 guli. W oso- 
bnym liście, wystosowanym do tej fabryki, przyznał 
się Keichardt otwarcie do defraudacji i załączył do 
listu spis Wszystkich kupców lwowskich i zabranych 
od nich za dostarczony cukier kwot pieniężnych. In- 
ne fabryki nie zgłosiły jeszcze swych pretensyj. Rei- 
chardt zbiegł prawdopodobnie dnia 16. lub 17. bm. 
w kierunku Krakowa, liczy lat 87, wzrostu niskiego, 
powierzchowności przyjemnej, o włosach jasnych, no- 
sił mały wąsik i bródkę hiszpańską. Dnia 21. bm. 
odbyła się rewizja policyjna w jego mieszkaniu przy 
placu Bernardyńskim pod 1. 12, gdzie zastano puste 
ściany, kilka starych gratów i 3 wielkie małpy. 

Dnia 20. bm. zgłosił się do policji parobek Ja- 
kób Stankiewiez i zeznał dobrowolnie, że przed dwu 
laty podpalił dom kolonisty Oilingera w Tołczowie 
pode Lwowem, z zemsty za to, że ge tenże zbił i 
ze służby wydalił. Złoczyńca zeznał, że wyszedł ze 
szpitala przed kilku tygodniami i że nędza skłoniła 
go do wyznania zbrodni. 

Z miasta otrzymaliśmy pismo następujące : 
Upraszam 0 zamieszczenie w interesie sprawiedliwo- 
ści następującego sprostowania: W jednym z osta- 
tnich numerów (Gazety N.rodow.j wyczytałem ro- 
dzaj nieuzasadnionego wcale zażalenia przeciw dwom 
sługom bibljoteki uniwersyteckiej. Pominąwszy tedy 
młodszego z nich, jakkolwiek wcale uprzejmego i 
zwinnego, uważam przedewszystkiem za stosowne 
stanąć w obronie starszego, który, acz nie całkiem 
płynnie, po polsku jednak dobrze rozmówić się umie, 
przyczyną żadnych qui pro quo nie bywa (zwłaszcza 
że nazwiska autorów Żżądający najczęściej na kar- 
tkach piszą), a co najważniejsza, zna dokładnie całą 
bibljotekę, tak że nie tylko najważniejsze dzieła bez 
zaglądania do katalogu znajduje, ale nadto, jak o 
tem ci, co od dłuższego czasu odwidzają bibljotekę, 
wiedzą, w poszczególnych kierunkach najznakumit- 
szych autorów będących w bibljotece, na pamięć wy- 
liczyć umie. W agóle wątpię bardzo, aby zarząd 
bibljoteki do tego stopnia miał być prędkim, żeby 
miał na mocy surowego orzeczenia jakiegoś prawdo- 
podobnie gołowąsego Drakona, pozbawiać jedynego 
może źródła utrzymania starca, który obowiązki swo- 
je zupełnie dobrze wypełnia, — Z uszanowaniem : 
Bezstronny a pilny czytelnik bibljoteki uniwersyte- 
ckiej. 

Dla walecznych i poczciwych Turków 
otrzymaliśmy od p. Antoniny Wolak szarpie i 10 złr. 
Razem 550 złr., 2 ruble i 3 srebrne guldeny, 

Na szpitalik éw. Zofji otrzymaliśmy od 
p. Kamila Strzyżowskiego 1 złr. 

Teatr. W teatrze hr, Skarbka dzisiaj 23. bm. 
„Fromont junior 6 Risler senior,“ Dramat w 5 
Tę. z francuskiego przez Alfonsa Daudet iłAdolfa 

elot, 

Stan powietrza. Dziś 28, listopada -++ 2° R. 
Pochmurno, 


Kraków 22. listopada. Zbiegowisko przed tn= 
tejszą kasą oszezędności w celu ściągnięcia złożonych 
wkładek, z wolna już ustaje; ci, którym było najpil- 
niej, lub którzy najmniej rzecz rozumieli, wczoraj i 
onegdaj odeszli zaspokojeni, a niektórzy nawet z pie- 
niędzmi odebranemi i składają je napowrót , poniósł: 
szy tylko stratę procentu, 


poz m 0 w Ra E 


Przemyśl 22. listopada. Wielką przyjemność 
przygotowuje wydział tutejszego Towarzystwa mu- 
zycznego dla naszego miasta, gdyż rocznicę śmierci 
naszego wielkiego wieszcza zamyśla uświęcić dnia go obowiązki ajenta towarz. północnego ubezpieczeń. 
28. bm. wieczorkiem muzykalno-deklamatorskim. | Okazało się, iż ów publicysta skradł 36 tysięcy rubli 

O ile nam wiadomo, w program wchodzą same z kasy towarzystwa i uciekł. 
doborowe ustępy z utworów Mickiewicza w połącze- | Proces rewolucjonistów moskiewskich. 
niu z muzyką Moniuszki. | Na posiedzeniu odbytem dnia 14. bm. zajmowano się 

Wieczorek rozpocznie się odczytem o Życiu, pi- sprawą grupy Śej. 
smach i stanowisku, jako wieszcza, Polaka i patrjoty Obżałowany Czarykow (2 grupy 3ej) wyjaśniał 
naszego nieśmiertelnego Adama — z części deklama- | naprzód stosunki swe z Miedwiediewem, nie znajdu- 


Kurjer południowy Rossji, który dotąd jeszcze nie 
ukazał się na świat. Zacny ten publicysta, księgarz, 
zarządca majątków klasztornych itp. pełnił prócz te- 


DZIENNIK POLSKI. 


może dłużej wyżyć. Czuje, że popełni nową zbro- szczególniej na siostrzeńców Dębskich, z któryeh je- 
dnię lub straci zmysły. Sumienie odzywa się o swe den wysługuje się rządowi austrjackiemu, a drugi 
prawa. To też gdy stawiony do sądów, nie szuka poszedł bronić niemieckiej ojczyzny. Że Gosiewski 
| wykretów, ale zeznaje prawdę nagą, wiedząc, że zo- zeznał, jakoby uległ namowom , tem jednak WyTZĄ- 
(stanie ukarany. Woli karę sprawiedliwości, aniżeli dziłby krzywdę rodzinie, że ma prywatne długi, 
żyć dłużej w tak strasznych mękach. Nie można się które mają być dobrowolnie spłacone, testament ten 
iwięc dziwić, że na sam widok współwinowajców po- pisany „neguje*, a czyni ustny, aby wszyscy trzej 
(wstaje w nim burza i gniew nieprzebłagany. świadczyli, gdy tego zajdzie potrzeba, poczem testa- 
| Zapytany przez przewodniczącego trybunału p. ment rzvcił do kosza, 

„radcę Budzynowskiego zeznaje: że znając Ludwi- Dalej opowiada Jasiński , że Gosiewski mówił 
'ka Jasińskiego dawno, a mianowicie gdy tenże „z taktyką“. 


cyjnej ma być wygłoszoną „Reduta Ordona“, ustęp 


jąc w nich nic karygodnego, poczem przystąpiono do 


był oficjalistą lasowym w Dobrzanicy, przyszedł ten- ' 


z „Pana Tadeusza“ „Gra Jankiela“, również u- obwinionych z grupy 5ej liczącej 13 osób, z których |że do niego zaraz wkrótce, w kilka miesięcy, we 
stęp z „Dziadów* z towarzyszeniem muzyki Monia: | 6 stawało już z poprzedzającemi grupami, a pozostali 


szki itp. 

Nie możemy jak tylko z prawdziwą wdzięczno- 
ścią i uznaniem przyjąć taki w uczucie patrjotyczne 
Przemyślan trafiający program tego wieczorku i cie= 
szymy się mocno, Że artyst. dyrektor Towarzystwa 
muzycznego p. Dietz, któremu przed kilku miesiąca- 
mi korespondent z Przemyśla zarzucał — nie bez 
pewnej podstawy — rozmyślne lekceważenie i pomi- 
janie muzyki i wszystkiego co polskie, tak odpowie- 
dnim programem niejako kłam zadaje i rehabilituje 
się zupełnie w oczach publiczności polskiej, w której 
opinji korespondent z Przemyśla, pana Dietza, jako 
Polaka w sposób jego czci uwłaczający przedstawić 
usiłował. 

Warszawa 21. listop. (Różne wiado mości.) 
Redakcja Gospodyni Wiejskiej zamierza urządzić 
własnem staraniem sklep, w którym sprzedawać bę- 
dą produkta gospodarstwa kobiecego, mianowicie: ma- 
ało, sery, wędliny, szynki, słoniny, owoce świeże i 
suszone , konserwy, konńtury, miody, grzyby , jaja, 
krochmal, powidła, musztardy itp. artykuły. Towar 
dostarczany będzie ze wsi, a więc z pierwszej ręki. 
Przedsiębiorstwo to umiejętnie prowadzone , zdaniem 
naszem , zyska trwałe powodzenie , tem więcej, że 
przedmioty mające się sprzedawać w „sklopie kobie- 
cym‘, bardzo często otrzymujemy z trzecich rąk, 
wiec przecenione , a niektóre artykuły, jak np. jaja 
nieświeże , albo masło przefabrykowane przez miej- 
skich przekupniów. Wreszcie czas ukaże. 

Komitet prawny pod prezydencją prokuratora 
Izby sądowej wypracował, jak się dowiadujemy, pro- 
jekt powiększenia atrybucyj jak wiadomo do pewne- 
go stopnia ograniczonych przez wprowadzenie no- 
wych ustaw sądowych. Chodzi tu głównie o działa- 
nie prewencyjne w przestępstwach , których nagły 
wzrost w naszem mieście i w całym kraju, jakieś 
środki zaradcze niezbędnemi czyni. Projekt, o któ- 
rym mowa, ma być wkrótce, o ile słyszeliśmy, 
przedstawiony ministrowi sprawiedliwości do za- 
twierdzenia 

Ziarząd warszawskiego [Towarzystwa opieki nad 
zwierzętami, powziąwszy wiadomość od ezłonków ko- 
respondentów, iż wielu włościan i mieszczan w Kon- 
gresówce oświadczyło życzenie zapisania się na człon- 
ków pomienionego Towarzystwa, i że nawel niektó- 
rzy zamiar ten przyprowadzili do skutku, a inni je- 
dynie tylko z uwagi na wysokość opłaty, wynoszącej 
8 ruble rocznie, wahają się z dopełnieniem zapisu, 
na swem posiedzeniu z 16. paźdz. postanowił uwzglę- 
dnić ich życzenie i ułatwić im wejście w gronu człon- 
ków przez zmniejszenie opłaty. 

Dochód z koncertu akademickiego , odbytego w 
zeszłą niedzielę, wynosi brntto rubli 8002:15. Jest 
to kwota jaką rzadko kiedy podobny koncert przy- 
nosi. m 

Prof. Rehmann z Krakowa będzie miał w War- 
szawie 3 odczyty na cele dobroczynne, o swoich po- 
dróżach botanicznych po Afryce. 

Poznań 21. listopada. W niedzielę i poniedzia- 
łek aresztowano i osadzono w więzieniu policyjnem 
26 osób, nie mających przytułku. Są to częścią lu- 
dzie, którzy byli dotychczas zatrudnieni przy budo- 
wlach w mieście i za miastem, a w skutek zawiesze- 
nia robót stracili utrzymanie; częścią też ludzie tacy, 
którzy po ukończeniu robót w polu, przybyli tu w 
nadziei znalezienia zatrudnienia. 

Zarząd majątku opróżnionego probostwa w Ko- 
tłowie, w dekanacie Ostrzeszowskim , oddany został 
miejscowemu dozorowi kościelnemn. 


Ludwikowi Simonowi właścicielowi dóbr i Gu- 
stawowi v. Moissy kapitaliście z Berlina pozwolono, 
według najówieższego Sfaatsanzetgera, zająć sie Wy- 
gotowaniem wstępnych prac dla kolei pomocniczej 0 
normalnych relsach z Wielenia nad koleją wschodnią, 
na Człopę i Tuczno do March. Friedlandu. 


Wiedeń 22. listopada. (Kronika wiedeńska.) 
Arcyksiążę Rudolf wyjechać ma zaraz po świętach 
Bożego Narodzenia do Anglji. Z początku zajmie 
się polowaniami, następnie będzie badać stosunki an- 
gielskie. — Urządzono tu wykłady dla policjantów, 
jak mają transportować chorych do szpitalu, Warto- 
by i lwowskich stróżów bezpieczeństwa choć w głó- 
wnych zarysach pouczyć, jak się mają zachować 
wobec ludzi, którzy nagle zachorowali na ulicy, a 
których trzeba transportować do szpitalu. 

Sprawca domniemanego zamachu na ży- 
cie cesarza Wilhelma i ks. Bismarka zowie się Lu- 
bowski. Nordd. Allg. Ztg. wyznaje, że policja i sąd 
miały do czynienia z prawdziwym Oszustem, który 
początkowo utrzymywał, że jest krewnym arcybi- 
skupa Ledóchowskiego, że stoi w bezpośrednich związ- 
kach z kurją rzymską i z wysokiemi ošobami Z 0- 
bozu ultramontańskiego , był on prywatnym pisarzem, 
dopuszczał się oszustw pod nazwiskiem Krigera 1 
odsiedział już kilka lat ciężkiego więzienia, skazany 
przez sądy berlińskie, a obecnie jest ścigany listami 
gończemi na żądanie adwokata w Trzcianicy (Schón- 
lanke), któremu slę przeniewierzył. Znaleziono przy 
nim rewolwer o sześciu rurkach, nabity. Zdaje się 
być prawdopodobnem według doniesień berlińskich, 
że Lubowski sam się denuncjował mająe zamiar wy- 
łudzić pieniądze, jeźli poczyni zeznania narażające 
trzecie osoby, jak już bywały podobne przypadki. 
Niektóre dzienniki berlińskie zamieszczają 0 Zama. 
chu bardzo satyryczne artykuły, okaznjąc, że już 
mają dość tych zmyślonych zamachów. Börsen Cour- 
rier bardzo dowcipna ułożył tragikomiczną powieść 
o tym zamachu, Wprowadza do tej powieści kochan- 
kę Lubowskiego, która chcąc się na wiarołomcy ze- 
mścić, pisała do prezesa policji berlińskiej Madai list 
z denuncjacją. Powieść opisuje straszne przerażenie 
polieji, sędziów, prokuratorów Na wiądomość o tym 
samacha podwójnym. Jeszcze bowiem tego nie by- 
wało, aby jeden człowiek chciaż zabić naraz cesarza, 
którego w Berlinie nie było i ks. Bismarka, które- 
go w Berlinie nigdy nie ma. W najświetniejszej 
epoce zamachów Westerwella nie posuwano się do 
tak zastraszającej zbrodni podwójnego morderstwa 
nieobecnych i to przez człowieka, którego musiano 
saraz po uwięzieniu oddać do szpitala, jako chorego 
na ból żołądka. Ten bél żołądka dał autorowi po- 
wieści o zamachu przedmiot do kilku przerażających 
obrazów. 

Z Kiszyniewa donoszą do dzienników odes- 
skich o ucieczce niejakiego Kandaurowa , b. redakto- 
Ta odpowiedzialnego Niedzieli | redaktora dziennika 


na sapytanie, czy uznają siebie winnymi, dali nastę- 
pujące odpowiedzi: 

Obżałowana Wierowoczkina nie chciała odpowia- 
dać na zapytania, znajdując, że to do niczego nie 
prowadzi, przyczem nalegała, aby ją odprowadzono 
do więzienia. 

Przewodniczący senator zWróciwszy uwagę, że 
już wielu z obwinionych przemawiało w podobny spo- 
sób co Wierowoczkina, i że ciągła cierpliwość okazy- 
wana przez trybunał względem obwinionych przydała 
się chyba na to tylko, że ci z coraz większem gru- 
biaństwem zuchwałem występują wobec swych sędziów, 
Wierowoezkiaę wyprowadzić za drzwi. 

Obżałowani: Traubenberg, Fedorowicz, P. Orłow, 
Murawski i Jurgenson z nałasem domagali się wy- 
prowadzenia ich z sali, nie uznając kompetencji ich 
sądzenia , choćby przez cały senat, a nie tylko try- 
bunał przez niego wydelegowany. 

Obżałowany Wozniesieński nie 
winnym. 

Po wydaleniu ze sali rozpraw obżałowanych: 
Wierowoezkinoj, Fedorowicza, Traubenberga, P. Or- 
lowa, Murawskiego i Jurgensona, zostali przed kra- 
tkami następujący obżałowani: Woskresieński, Nizow- 
kin, Rabinowicz, Czarybow, Gorodecki, a z 13ej gru- 
py Szezepkin, któremu dozwolono być obecnym po- 
stępowaniu sądowemu względem wszystkich grup ob- 
żałowanych. 

Następujący świadkowie zostali przesłuchani : 
Małyczewicz, Paweł i Piotr Caregorodzcewy, Bauer, 
Granilszczykow, Pietrow, Łarion Mołezanow, Gabryel 
Mołezanow (ten ustatni z powodu, iż jest rozkolni- 
kiem , złożył tylko przyrzeczenie zamiast przysięgi 
na prawdę), Cyganow , Wiedieuiejew i Bielski; po- 
czem odczytano zeznania świadków nieobecnych: Ju- 
lji Reszko, Marsowa, Niewsorowa i Anny Szczy- 
gilewoj. 

Obżałowany Woskresieński dał szczegółowe ob- 
jaśnienia co do papierów zabranych u niego przy re- 
wizji, jako też co do stosunków, jakie miał z obża- 
łowanymi grupy 5ej. 

Obrońca adwokat Boronikowski prosił © odczy- 
tanie niektórych papierów, świadczących, iż klientka 
jego Wierowoczkina, będąc w miasteczku Pijanym-Bo- 
rze, nie mówiła nic karygodnego i w ogóle propagan- 
dy nie prowadziła. 

Po odczytaniu dokumentów tyczących się spra- 
wy obżałowanych grupy 5ej, przewodniczący uznał 
postępowanie dowodowe z nimi za ukończone. 

Do grupy 6ej należy 12 obżałowanych, z któ- 
rych 8 było już pierwej pytanych, z pozostałych zań 
4ch, obżałowany Komow z hałasem żądał wyprowa- 
dzenia siebie z sali, nie chcąc mieć nie wspólnego, 
jak powiedział, z sądem carskim; a Kudiumow, Po- 
pow i Nikitina nie uznali siebie winnymi. 

Po wydaleniu z sali hałasującego Komowa, po- 
zostali w niej następujący obżałowani: Kurdinmow, 
N. Popow, Nikitina, Gorodecki, (wieczny) Kabinowiez, 
Woskresieński, Czarykow, Gorodecka, Giejsztor, Ni- 
zowkin, Szepkin i Edelsztejn. 

Po przesłuchaniu świadka Leonida Lichaczowa 
i odczytaniu zeznań nieobecnego świadka Orłowa, da- 
wali wyjaśnienia obżałowani: Nikityna, Czarykow, 
Gorodecki i żyd Rabinowicz, ten ostatni z właściwą 
sobie argumentacją i loiką. 

Na tem skończyło się postępowanie sądowe z ob- 
£ałowanymi grupy 6ej. 


uznał siebie 


, Ogłoszenia urzędowe „Gaz. Lwow." z 22. bm. 
Lioytaoje, Healność L 28 w Hołoskowie (pow. Delatyn) 
Cena wyw. 4U0 zł. — Realność l. 46 w Młodowie (pow. 
Lubaczów). Cena wyw 355 sł, — Realność I. 87 w Nos- 
kowy (pow. Ropczyce). Cena wyw. 250 zł, — Realność 
L 13 w Dobryninie (pow. Kolbuszowa). Cena wyw. 220 zł. — 
Realność l. 37 w Przeworsku. Cena wyw. 427 zł. — Ke- 
alność l. 139 w Gródku. Cena wyw. 600 zł. — Realność 
1 36 w Obroszynie (pow. Gródek). Cena wyw. 400 zł, — 
Realność 1. 133 w Zielonce (pow. Sokołów). Ceng wyw. 
495 zł, — Roalność 1. 56 w Dankowicach (pow. Biała). 


wyw. 413 zł. Konkurs. Jedno miejsce w za- 
EHA kształcenia ogrodników przy lwowskim egrodzie 
botanicznym. 


p... Z 
Kronika sądowa. 


(Testament 6, p. Stunisława Gosiewskiego.) 
(Ciąg dalszy.) 

Po odczytaniu aktu oskarżenia pezostaje W sali 
Ario Franciszek, lat 49, ewangelik, Żonaty, 
ojciec ośmiorga dzieci, właściciel częściowy czyli ko- 
lonista z Dobrzanicy, oraz siodłarz, silnego Wzrostu, 
broda czerwona krótko strzyżona. Pomimo, że mówi 
biegle po polsku maluje się wybitnie typ germański, 
Ario był w swojej okolicy i powiecie popularną 080- 
bistością, używał pewnego wzięcia, w skutek czego 
kandydował nawet na posła do sejmu krajowego i 
jak mówią 0 mało nim nie został, 

Pomimo, że wiele rzeczy zostało w całej spra- 
wie wyjaśnionych, to zawsze jednak: pozostały pewne 
subtelne tajemnice nie rozwiązane, kto pierwszy wy- 
nalazł w osobie A sj lego obrońcę „pokrzywdzonej 
rodziny; recte p: ichała zZ Debia Dębskiego, 
czy to był sam naczelnik filji banku wło- 
ściańskiego w Tarnopolu, lub też jego główny 
reżyser p. Ludwik Jasiński, który jak gam 
zeznał, miał stałe pomieszkanie pomiędzy 
Brzeżanami a Rohatynem. Dosyć, że p. Ario na 
swej obywatelskiej usłudze nie tęgo wy- 
szedł, 

Ludwik Jasiński to zły duch Ariego, który go 
tak długo kusi, dopóki nie sprowadził ną drogę 
zbrodni, oszustwa i fałszywej przysięgi. Jakie w rze- 
czy samej powodowały pobudki Ariem, CZY W rzeczy 
samej chęć podźwignięcia pokrzywdzonej rodziny, a 
szczególniej wdowy po przyjacielu, czy też obfity 
zysk jaki mu Jasiński malował, Ario stał się krzy- 
woprzysieżcą i od tej chwili na horyzoncie jego za- 
ciągnęły czarne chmury i zapanowało piekło w du- 
szy. Jasiński dręczy go, wyzyskuje, wyciska mate- 
rjalnie jak cytrynę, a gdy Ario Sie chce opierać i 
wyzwolić od tego szatana, ten mu grozi kryminałem, 
Ario drży wobec otchłani nad jaką stanął. We śnie 
i na jawie widzi tylko więzienne kraty, że zohydził 
nietylko siebie, ale żonę i ośmioro dzieci. Drży na 
każde skrzypnięcie drzwi w przekonaniu, Że już 
ręka sprawiedliwości sięga po niego. Gdy Sie choć 
na chwilę uspokoi, Jasiúski się zjawia i obdziera z 
ostatniego grossa, W takich mękach piekielnych nie 


dwa lub trzy po śmierci 6. p. Gosiewskiego, opo- 
wiadał, że zmarły pozostawił majątek znaczny. a 
w jego obeeności i Szmidą Jana, murarza vel budo- | 
wniczego, zrobił zmarły Gosiewski testament ustny 
na rzecz swej rodziny, a przy tej sposobności od- 
wołał testament, który poprzednio spisał na rzecz 
gminy, czyli magistratu miasta Lwowa. Dalej ze-! 
znaje, że mu Jasiński przedstawiając krzywdę wiel- 
ką jakaby dla rodziny wyniknąć mogła, gdyby miar 
sto Lwów miało majątek odziedziczyć, uczynił mi 
propozycję, aby ponieważ tak prawo wymaga, abym 
ja był trzecim świadkiem, Jasiński przybył do mnie 
powtórnie w r. 1870 na wiosnę, a gdy znowu była 
mowa o testamencie. powiadał, że w osobie naczel- 
nika banku włościańskiego w Tarnopolu Michała 
Dębskiego, odnalazł nareszcie jednego z głównych 
sukcesorów po zmarłym Gosiewskim, Mówił, że świad- | 
kami ustnego testamentu jaki zmarły zeznał, ma być 
Jasiński, Jan SŚzmid i Feliks Karman budowniczy. ` 
Później opowiadał mi znowu Jasiński, że Karman ' 
żąda za swe śledztwo bardzo „grubych pienię-' 
dzy“ a przecież to przysluga obywatelska. 

Słowo w słowo jak to jest uwidocznione w o- 
skarżeniu, powtarza Ario swe zeznanie pierwotne, | 


które przed sędzią śledczym poczynił. Widecznie to| 


przyznanie się do winy sprawiło mu wewnętrzną 
ulgę, spokój sumienia. Teraz stara się tylko o to,! 
aby nie sam ponosił zasłużoną karę, ale aby ci się! 
nie wymknęli, którzy byli inicjatorami zbrodni. 

Na wezwanie przewodniczącego wchodzi do sali, 
reżyser dramatu Ludwik Jasiński, lat 45, 
szatyn, smukły, głowa kształtna, zarost na twarzy ! 
ciemny krótko strzyżony. Na głowie przebija z przo-' 
du łysina, jeszcze niezbyt znaczna. Oczy chcą przed; 
ludźmi okazać spokój ducha, ale pomimo tego czy to: 
brew tak ukształtowana i nisko osadzona nad okiem, 
do tego nos spiczasty i usta wąskie, nie gą bynaj- | 
mniej zdolne wzbudzić zaufania. Oskarżony w rzeczy 
samej przedstawia coś tak damonicznego, że po nim 
można się wszystkiego spodziewać, przed nicżem się 
nie cofnie. Ludwik Jasiński przedstawia jakby skoń- 
czone dzieło, pierwowzór nowoczesnego proletarjatu 
surdutowege, który z zachodn do nas się przeniósł 
i zaaklimatyzował. Jest to duch destrukcji społecznej, 
Ze już innym nie będzie, wyrzekł to sam, gdy raz 
w życiu spojrzawszy w siebie wyrzekł: „kryminał 
jest dla mnie dobrodziejstwem“ — a nawet i w tej 
ochronnej oazie, staje się plagą tych, co go otaczają. 
Dręczy towarzyszów, służbę więzienną i utrzymuje 
kancelarję kryminalną w ciągłym ruchu względnie 
do swej osobistości. 

L. Jasiński po ukończeniu kilku niższych klas, 
rzucał się z zawodu w zawód. Był nauczycielem 
domowym, oficjalistą , gospodarzem, leśnikiem, sekre- 
tarzem prywatnym, strażnikiem od cła itd. itd. Ni- 
gdzie nie znalazł i nie dał spokoju ludziom. 

Zapytany przez przewodn., co ma do powiedze- 
nia na akt oskarżenia ? 

Jasiński (przygotowany do płynnej mówki, 
pewnym głosem). Na dniu 10. lipca tego roku, gdy 
byłem pytany, zatwierdziłem prawdziwość zeznań z 
r. 1872 i teraz przy tem pozostaję. 

Przew. Przeciwnie, bo w tym protokole ze- 
znałeś pan zupełnie co innego, jest spisane, przyzna- 
łeś się do winy. 

Jasiński (chego uwydatnić swą inteligencję, 
używa często wyrazów wyszukanych, które połapał), 
Bo byłem „pod tolerancją sądową* aresztowany w 
Bursztynie, byłem znużony, niewyspany, znękany, 
miałem migrenę. Być może, że nie chcąc być dłużej 
intrygą ludzką maltretowany, przeto..... może zrobi- 
łem zmianę w zeznaniach. 

Przew. Pan byłeś pytany nie raz, spisano 
kilkanaście arkuszy protokołów. Byłeś pytany 10. 
lipca, 12. dwa razy, 13., 25., 27. lipca, 9. sierpnia. 
Za każdym razem przyznawałeś się do winy, dając 
bardzo szczegółowe wyjaśnienia, Czy zawsze miałeś 
migrenę i byłeś znużony ? 

Jasiński. Być może, 

Przew. Kto podpisywał protokoły 1 

Jasiński. Ja, 

Pr 2 e w. Tu zachodzi ta dziwna okoliczność, 
że zeznania, któreś pau w śledztwie poczynił, zga- 
dzają się najzupełniej z temi, które poczynił Ario. 
Może przed uwięzieniem nastąpiło pomiędzy wami 
porozumienie, co i jak macie zeznawać? 

Jasiński. Zeznanie Aria jest fałszywe, „to 
wszystko ludzka intryga.“ 

Zapytany, co przez to rozumie, milczy. 

Przew. To cóż pan masz powiedzieć na swo- 
ją obronę ? 

Jasiński. W jakim guście ? 

Przew. Opowiedz nam pan, jak się rzecz 
miała z testamentem. 

Jasiński. W roku 1869 byłem w domu za- 
dnym w Brzuchowicach , dokąd nadjechał Ario z 
jema furami naładowanemi, pszenicą , było to na 
Wziął mię do Lwowa; zajechaliśmy razem 
Od śp. Gosiewskiego miał do żądania 
0 zł. 

z jakiego tytułu ta należność, Opo- 
wiada: że był kontrolorem u Gosiewskiego w Bło- 

że tam wykrył zamierzoną defrauda- 
tni, konoma w zbożu. A że strata ztąd wyniknąć 
ogge * wynosiłaby przeszło 2000 zł, nieboszczyk 
A EM przyobiecał mu trzecią część tytułem Wy- 


er. ków. żąda, aby Jasiński bliżej określił sta- 
nowisko, jakie zajmował W Błotni, bo wiadomo z li- 
stów, że śp. Gosiewski polecił, aby mu tam wypła- 
cano codziennie po 50r0E0W cu, tak długo, dopó- 


i si i rawował, 

j 5 Fr a aoda, że nie był ani rządeą, 
ani też pisarzem , ale czuwającym nad gennem] 
lasami, całem gospodarstwem ; co znaczy tyle, Ai 
kontrolorem. Że oprócz S0rokowca , pebierał od Gos. 


14 de" RM po przyjeździe do Lwowa, udał 
sides w ibm sdb Gosiewskiego na Piekarską 
ależało się kilka dębów e 


jez 
dw 
wiosną: 
dó hotelu. 
kwote 700—80 
Zapytany; 


; ! pah 
uii, Pa ka Jana Schmida, który ró- 
wnież miał interes , poszli więć wan WE trzech. 
Otóż po obmówienin interesów prywatnych z Gosie. | 
wskim, tenże ich zatrzymał, pokazując 1m testament 
pisany, który dawniej sporządził na rzecz magistra- | 
tu lwowskiego. Testament ten wydobył Gosiewski z 
szuflady. Powiedział im trzem, że testament ten 
„negnje*, a mile wspominając o familji,’ 
oświadcza, że majątek cały zapisuje na rodzinę, a 


Po wysłuchaniu tego testamentu pożegnali się | 
z Gosiewskim, który ich upominał, aby pamiętali i 
dali świadectwo, gdy zajdzie potrzeba, poczem się ` 
ze Lwowa rozjechali. i 


Ostatnio wiadomości, 
,  &astern Budget zapewnia, że upadek Plewny | 
i przystąpienie Serbji do wojny nie wzbudza | 
wielkiej obawy w politycznych wiedeńskich ko- 
łach, gdyż zwycięzka Turcja więcej trudności 
narobiłaby europejskiej dyplomacji, aniżeli zwy- 
cięska Moskwa. Śmiało przypuszczać można, że 
gdyby uzadek Plewny spowodował pokój, to ža- 
dna ze stroa wojujących nie będzie się upierała 


,przy warunkach. któreby interesom innych mo- 


carstw szkodliwemi były. 

. „Tenże sam dziennik zapewnia, że Moskwa 
nic Serbii za jej udział w wojnie nie przyrzekła; 
przedstawiła jej tylko nadzieją odzyskania ho- 
noru wojskowego, coby jej pozwoliło współaawo- 
driczyć z Czarnogórą, w staraniach o przychyl 
ność południowych Słowian. Gabinet austrjacki 
odradzał Serbom przystąpienia do wojny, ale na 
próżno. 

Z Londynu donoszą, że Earl Derby zamie- 
rza w razie zdobyli Erzerumu przez Moskali, 
wystosować do Moskwy memorandum z żądaniem 
wyjaśnień. Toryst niezadowoleni nalegają na bez- 
pośrednią akcję. 

Według Liberié miał ks. Audiffret, Pasquier 
Paryż na kilka dni opaścićć W poniedziałek 
wstrzymał się obydwa razy od głosowania nad 
przejściem do porządku dziennego. 

Z Paryża donoszą, że z wielu list nowych 
ministrów, krążących obecnie, żadna nie zgadza 
się z prawdą. 

Przez Brody przewieziono 120.000 par bu 


tów i wielką ilość kożuchów dla armji naddu-|q,, 


najskiej 


tligreny „Dziennika Polskiógo” 


Stambuł 22. listopada. Sulejman pa- 
sza niepokoi ciągle Moskwę rekonesansami 
i uderzeniami zaczepnemi. 

Szewket pasza zachorował i ma wrócić 
do Stambułu. 

Cetynia 22. listopada. Plamenac w 
600 ludzi uderzył na 3000 oszańcowanych 
Turków pod Anamaliti w nocy z 18. na 
19. listopada, Już był zdobył szturmem dwa 
szańce tureckie, ale w końcu ze stratą 100 
ludzi zabitych zostął odparty. 


Berlin 22. listopada, W Izbie posłów, 
wobec poruszonej przez. centrum kwestji 
zniesienia ustaw majowych, minister wyznań 
oświadczył, iź ta kwestja dla rządu jest nie 
do dyskusji. Rząd nie może nawet przystą- 
pić do rozważania zmiany ustaw majowych. 


Ostatnia telegramy, 


Bogot 21. listopada (urzędowe mo- 
skiewskie). Straty nasze w bitwach w oko- 
licach Ruszezuku 19. listopada wynoszą 180 
ludzi. Turcy znęcali się nad trupami, co 
zostało skonstatowanem i do akt wziętem. 
Strąty tureckie tylko pod jednym Pyrgos 
sięgają do 400 ludzi, przyczem Turcy zo- 
stawili wiele trupów na placu boju. Wszy- 
stkie rany pochodzą od strzelb systemu Pe- 
abody; dawniej pochodziły od strzelb Sai- 
dera. 
w Ruszczuku znajduje się 30000, w Raz- 


|gradzie 20.000, a z reszią stoi Sulejman 


w okolicach Eski 
bazaru, 


Dżumaja 


i Osman- 


Dnia 22. listopada. żądają| płacą 


Według zeznań zbiegów tureckich, 


3 


, (To jest u źródeł Lomu, co zdaje sie 
stwierdzać dumysł nasz wczorajszy, iż Su- 
lejman dla deblokowania Plewny, uderzy 
zapewne w kierunku Tyrnowy. Red.) 
' Bogot 21. listopada (urzędowe). Dnia 
19. bm. Rumuni po zaciętej walce obsadzili 
„Rahowę, tracąc przytem 8 oficerów i 216 
żołnierzy. — Wczoraj pod Kalafatem zato: 
pili Rumuni jednego monitora tureckiego. 
Paryż 23. listopada, Dziś ostatecznie 

ma być gabinet złożony. W skład jego 
jak zapewniają nie wejdzie ani jeden sena- 
tor, ani deputowany. 

Telegramy zbożowóć z dnia 22. listopada. 

Wiedeń: pszenica zł. 11-10 —— żyto zł. 840 —'—; 
okowita pr. 10.000 liter-percent gł 3625 R. 
ię st: peknie A kiloga) na jesień zł. 1085; 
loco 000.00, okowita 50:80; T wash. 
Fstop.-grud. ——, y} 
mąki 160 kilc 68-75. 
OE e r Ly U a E d 245 50 
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Telegrafowane kursa wiedeńskie, 
Wiedeń, 22. róż 2 godz. 10 m, 
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Usposobienic : stałe, 
wiedeń, 22. listopada. 
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Renta w riccia . . T4— f0-frankówka . 9-52 
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Atoje banku narod. 814--- 100 marek giowisu. 5878 
Akajo banke kredyt, 207— 
Boriin. 
Swamyjskie Buty bas 21b— Sisstsbaha . . . — 
jAloje kredytowe. . 86750 Kolei Rumuńskiej . 1460 
Lombardy . . . . 13450 Anstrjnokie banknoty 17050 
alicyjszie . 104236  Uspos.: słabe, 


Paryż, 3% renty 7155 Lombardy 


i k MUERTE? r 1a W 
Przyjechali do Lwowa dnia 23. listopada. 

Hotel Angielski. W. Kruszewski z Chorobrowa, 
P. Limberger z berezówki. 

Hotel Zorża. H. hr. Mier z Buska, J. br. Ro- 
maszken z Horodenki, A. Bocheński z Ottyniowic, L. Re- 
dlich z Berna, M. Lachowicz z Rossji, L Rosenthal z 
Wiednia, Z. Teplikow z Rosji, 

Hotel Krakowski. Sz. Padlewski z Perehryniec. 

Hotel Europejski. J. br. Brunicki ze Stryja, 
Z. Krzeczunowicz z Kołomyi. 

Hotei Langa. K. Szczepański z Bereznicy, J. 
Trzciński z Grzymałowa, L. Chilf, Z. Mórzer i L. Glau- 
bauf z Wiednia, A. Illner i A. Múller z Berna. 

Hotel Warszawski. J. Starosolski z Jarosławia, 
K. Berchard ze Szczerca. 


Pociągi kolejowe. 


Odochodzą ze Lwowa. Do Krakowa: o godzinie 
11 min. 3 przed północą (pociąg pospieszny); o godz, 4 
min. 40 rano (pociąg osobowy); o godzinie 4 min. 45 po 
południu (pociąg mięszanyj. — Do Podwołoczysk: (z głó- 
wnego dworca): 0 godz. 6 min. — rano (pospieszny); 
o godz. 10 min. 37 wieczór (pociąg osobowy);-o godz. 11 
min. 45 w południe (pocigg mięszany) — Do odwołoczysk 
(z Podzamcza): o godz. 11 min. 4 wieczór (pociąg osobo- 
wy); o godz. 12 min. 11 w południe (pociąg mięszany). — 
Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 2% rano (pociąg pospie- 
szny): o godz. 11 min. 25 wieczór (pociąg mięszany); o 
godz. 12 min. 30 z południa (pociąg miygszany), — Do 
tanisławowa (na Stryj): o godz. 6 min. 5 rano (pocięg 
nr. 1); o godz. 5 min. 10 wieczór (pociąg nr, 3), 


Ostatnie wiadomości. 


We wszystkich księgarniach lwow- 
akich i w niektórych na prowincji, 
jest de nabycia „Nadpeltwianin*, 
kalendarz humorystyczny ma rok 
1878. Cena 50 ct. Główny sklad w 
drukarni Ossolińskich we Lwowie. 


Za 9000 złr. | 


ffealność piątrowa z p'acem do budowy, przynosząca 
dochodu roznie przeszło 1000 zł, jest z wolnej ręki do 
sprzedania. 4000 złr. może pozostać na domu. —- 
Wiadomość w Rynkn nr. 12 na pierwszem piątrze. 1.0 
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hustki zimowe, Pełerynki 
i Zarzutki balowe, Halki, 
Sukienki i Garniturki dla 
dzieci włóczkowe. 

K1210 7—0 (6) 


| _1IBól zębów! 
Ban wacja zębów !! 
1! Niemiły odór ust! 


SŁYNNY 


ELIR STRASSKIEGO 


fakon 50 centów. 


u ua 


|  Odsprzedającym znaczny rabat. 
Rozseła i sprzedeje 


Apteka pod „„Węgierską Korong“ 
J. PLEPESA 


Jos _ wezwie. woj St, Markiewicza 
BCE RE 7 TIMO > 1788 w Rynku 1. 42. 1—0 


Nakładem 


F. H. RICHTERA 


*e Lwowie. 


Ahaswerus w Rzymie 
powieść poetycka w sześciu pieśniach 
ROBERTA HAMERLINGA 


z dwunastego niemieckiego wydania 
przełożył 


WŁADYSŁAW ORDON. 


Cena 2 ztr. 


Oprawne wytwornie ze złoconemi brze- 
gami 3 złr. 1735 3—3 


Ludwik Brudziński 


Doktor medycyny, chirurgii, akuszerji 
i okulistyki zamieszkał stale 


sr MWMiizulińcaeh 


1798 w domu Schaffla. 1 =3 


= a za 
JodynĘ Środel wiza 
głtuchocie 


CAMPHON 
J. W. BECK, 


balsam ten usuwa głuchotę każdą, 
która nie jest od urodzenia, jako też 
strzykauie, szum i ciecz nieprzyje- 
mną, wypływającą z ucha. Flak. 75 ct. 


Capicator Venerae, 


niezawodny środek przeciw siwym 
włosom, nietylko przywraca siwym 
włosom naturalny kolor, ale także 
wzmacnia takowe i czyści głowę z 
łupieży, nie piamiąc bielizny. Flaszka 
1 zł. 25 ct. 

Dostać można w głównym skła- 
dzie na Galicję w aptece p. Z yg m. 
Ruckers we Lwowie. W Podgó- 
rzu peu Krakowem w aptece Wgo 
Skakalskiego. 1323 15—0 


Piwowar rów obydwóch e 
tunków piwa, zaopatrzony w bardzo cblu- 
bne relaomendacja poszukuje natychmiast 
umieszczenia. Adres do Biura wywiado- 
wczego i ogłoszeń J. Polińskiego we Lwo- 
wie ul. Karola Ludwika l. 7. 119% 1-1 


zza 


Ordynowana w klinikach Wiednia, 
Paryża, Londynu i Amsterdamu. 
Wyprobowana od 27 lat 


knaterynowa woda do ut 


Pr. J. G. POPPA 
c. k, nadwornego dentysty w Wiedniu, 
Stadt, Bogrzrgasao 2, 
lepsza od wszystkich innych wód na 
zęby jako prawdziwa prezerwatywa od 
słabości zębów i ust, od zgnilizny i 
chwiania się zębów, przyjemnego za“ 
pachu i smaku, wz vacnia dziąsła i słu- 
ży do czyszczenia zębów. Woda ta słu- 
ży także doskonale do płukania gardła. 
Cena flaszki złr. 1-40, 


Poppa anatervnowa pasta 


na zęby» 
do czyszczenia, wzmocnienia i utrzy- 
mania zębów, usunięcia złego odoru, 
tudzież kamienia zębnego. 
Cena 1 słcika szklannego złr. 1'22 


Poppa aromatyczna pasta 
do zębów, 


od wielu lat uznana za najlepszy środek 
do utrzymania ust i zębów w porządku. 
Cena za sztukę 35 cnt. 


Poppa roślinny prószek do zębów, 
czyści zęby, usuwa niedogodny kamień, 
a powłoce zębów nadaje białość i de- 

likatność. Cena pudełka 63 ent. 


Dr. Poppa plomba do zębów 


do własnoręcznego zapełniania zębów 
wykruszonych. 


Proszę uprzejmie pamiętać, Æ 


Dla ochrony od sfałszowań zwraca 
się uwagę P. T. Publiczności, że każda 
flaszka oprócz znaku ochronnego (Fir- 
mą, Hygiea i Anatherin-Praparate) jest 
oblepiona papierem, który na znaku 
wodnym pokazuje orła cesarskiego 
i firmę. 1033 9—10 

SHEADY: 

We Lwewie apt. pp. Mullinga, 
P. Mikaisecha, J. TA i: Z. Ruckera, 
Jakóba Piepesa Sklepińskiego, w 
hadl. Kaliksta ko ysańowskiegi i M. 
Mullera; w Krakowie: pP Jahn, 
Fenz, apt Stockmara, N. Redyka, J. 
Trauczyńskiego i W. Kotajny, jakoteż 
we wszystkich aptekach, handlach pe er- 
fum i galanterji va prowincji w 
cji i na Bukowinie, 


li- 


lecają je jako skuteczniejsze od 


i OSBABIONE PA ąc nigdy Zarw 
Sprzedaż i hurtowa w bki, 


R OAN 


r a A a E | 


m r O 
POTON 


Te 


W 


Szaliki po 80 cnt. i 1 złr, 


ry pod haft i przyjmuje się bielizna do 


nowicie: 


orzechową A. Maczuskiego i inne. 


ypróbowane i nieomylne środki zamieniające włosy w je- 
dnej chwili na kolor b!ond, brunatny, lub czarny, a mia- 
Eau Gaulloise, Eau Dorat, Nigritine Vógótale, 
„Glé Freres“, Orizaline Vegetałe „Dr. James Schmith 
son“, Melanogene de Diquemare Aine, Ekstrakt i Pomadę 


Do SRA zt 


Świat tak przeludniony — lecz prawdy w nim mało, bd i 
Wzbronione kochanie — na cóżby się zdało. 


Gwiazdka. 
i TT T D_E do 2 O a T 


Duże słodkie 


ARONY 


wloskie 
po 44 eu. kilo, 
poleca handel 


Włóczka angorowa 


(moherka) 


cieniutka, szkłąca jak jedwab, włóczka 
do robienia chustek, szalików, w naj- 
nowszych kolorach, 
deka po 18 ent., łut po 30 ent. 


Chusteczki z takiejże włóczki po 
złr. 260 i 2:80. 


poleca 


KAROL GRUCHOL 


handel płócien 
we Lwowie w Rynko pod 1. 35. 


W moim haudln wyci iskają się wzo- 


znaczenia atramentem i do haftu. 


1781 1—6 Karol pamar 


Tipilepsje 


(choroba éw. Walentego), le- 
czy listownie lekarz epe- 
cjalista Dr. KILLISCH. 


Nenstzdt Dresden (Saksonia). TTskntecznił 


prawie MOOO mvylscusń 


1023 39—104 


Em 


reozniaki i starsze, 
- Tokate, tudzież barany czystej krwi 


Bernery czerwono- 


angielskiej, jako też matki młode */, krwi 
angielskie, są de sprzedania w 
Łoszmiowie poczta Mikulińce. 


i przeczyszczającym krew, 
zatw 


1756 4—4 


m y 1. A I i 
POGZEME ic SANTE LEMAIRE, 
DEKOKT z ziółek zdrowia 
p. LEMAIRE nżywany z wielkiem po- 
wodzeniem przez doktorów, jest środ- 
kiem rozwalniającym, czyszczącym i 
leczy chroniczne 
enie najuporczywsza i cho- 


roby ztąd wynikzjące, jak hemoroidy, 
hysterje, podagrę, gościec, migrenę, ude- 
rzenia do mózgu i przywraca normalne 
funkcje trawienia, 


Dostać można " Paryżu w aptace 


Lemaire, wa Lwowie w aptogg p. Miko- 


Diisel ikar A a Hr ha. 


029 62 52 


Lisia D 


Tylko jedna szczególna 


JE” mdb RP Za Z 
z jedną butelką Wina 


węgiersidego, austrjaokiego, fraaousklego. 


iszpańskiege lub też szampańskiego, 


a wielce szanowny gość przekona się o do- 
broci, czystości i nadzwyczaj przystępnej 


cenie handlu 1377 9 


KAROLA BAŁŁABANA 


0 


celem wysprzedania swych piwuie, któ- 


rych zapas wynosi przeszło 
10.000 butelek Wina. 


Wina Wegierskie 
1 but. Presburgera . An: zł, —'50 
"WF Risling . po —'90 
EJ Zieleniak I. . . . pe —65 
U 7 HE. „ —80 
WIE m. 1: 
LSA Wytrawnego . ` s X20 
1.3 1, kwart. z r. 1861 » 120 
l „ Węg. Masziacza z r. 1874 „ 150 
l „ Rustera wyskok. 5h 41-24 
1 „ Rustera n —80 
1 „ Budaj czerwonego . „n — 65 
to» Ofnera . A o 90 
Wina hiie 
1 but. Klosterneuburgera zł. —90 
1 „ Vóslauera białego . n —90 
Jira „ czerwonego n —90 
ws * Schlumbergera „ 1— 
SĘ. p białego n yii 
Wina Reńskie 
1 but. Pisporter Mozel . zł. 
1 „ _ Johannisbergera. r 
Wina Francuskie 
1 but. St. Estephe . zł. 1 
1 „ St. Julien n 1 
1 „ Chateaux Margeaux n 1l 
1 „ Haut-Sauterne n? 
1 » n Barsak w, n 1 
1 „ Szampana Moet 8 Chandon „é 
E liquot . „ 3 
mi Grand von Emperial n 3% 
a B n n n ” 1 
Ta n n n n n 1 


ELIXIR ET DRAGES DU D" RABUTEAU 


(Laarćat de PIastitut de Franco) 


ELIXIR I PIGUŁKI DOKTORA RABUTEAU w 
w szpitalach p: vyzkich przez professorów Fakultetu Meć 
wszelkich preparatów zalecanych. 

Preparata te z CHLORKU ŻELAZA leczą BLADACZKĘ, W YNĘDZNIENIE, 
KKWISTOŚĆ, regulują ODPŁYWY ZAGR wzmacniają ORUANIZMY WYCZERPANE 
ARDZENIA. 

u p. GLIN et C°, ulica Racine, 14. 
Dostać można: ws Lwowie, w aptece p. Mikolacha; w Czer 
w aptece p. Goli. showskiego i i we wszystkich znaczniejszych aptekach. 
|| UÁ mó 


— 


róbowane zostały " 
łycznego, którzy za- 


Neno- 


Przemyśl. 


rg 


ornej ziemi, 


Ekspedytor 


Adres: 


Dzierżawa 


M b 
4 


z kilkuletnią praktyką poszukuje posady. gg 
M. S. 10. posie restante $ 
1799 1—1 ğ 


Dys, Eau de Princeses, 


dóbr Horodnica i Perodywanie 
w powiecie horodeńskim, do 700 morgów 
ornej ziemi, równie dwa folwarki w 
państwie Dupliska, około 500 morgów mocne To oświecanią naftą, bardzo wiarogodne świadectwa. 
każdy folwark od wiosny W=m==_zE= 


r. 1878 są do wydzierżawienia, — Pliższa 
wiadomość u właściciela w Dup!iskach, 


P 


si| SZSEŚŚŚ 


e 
© 


vczta tamże. 1772 3—3 


twiam odwrotną pocztą. 


VZIENNIK POLSKI 


— 


Tody piękności, Lait Antóphólique ou Lait Candós, Eau de 
Eau Tonique, Diquemare aine, 
Tolutine, Atheniene, Vinaigre de Toulette, Ronge nieszko 
dliwy „Oarthamine* d'a nadania rumieńców i uwrzyman'a 
świeżości policzków, Pomadkę poziomkową dla zachowania 
ust w stanie świeżości i utrzymania naturalnego rumieńca. 


Łaskawe zamiejscowe zamówienia wykonuję jak najspieszniej i jak najakuratniej. 


Promesy 


na całe 


Losy państwowe 


zr. 1804 © z r. 1864F: 


DF 4 zir. i stempel. BĘ 
zir. 200.000 


Ciągnienie już 4. Grudnia. 


Główna 
wygrana 


XORA najnowsze wytwory toaletowa, Perfumy, Mydła, 
Fiksatory, Papierki wonne, „Poaadę Ixora“, de Pinaud, 
Violetta, L'Yłang-Yiang, Japońską, Rozedowa, Ilinową, 
Poziomkowź,, Hubicant- C'ardin, Societte-H=genique 
i wiele innych, Pouder Ve'outine, Wodę kolońską, Wodę 
anaterynową, Pasty i proszki do czyszczenia zębów. 


Poleca powszechnie znany z tanios i i doborowego towarn 


MAGAZYN DAMSKI 
Kamila Strz;żowskiego 


we Lwowie, przy ulicy Halickiej pod 1. 4. 


z Nie ma nic lepszego! 

dla SRG "R i 

a utrzymania. przyspieszenia 
rośnięcia W uia w 


Główna 
wygrana 


i 1 stempel. 


złr. 2, Promesy na losy węgjzłr. 2', 


_ Ciągnienie 15. Grudnia, 


i i stempel. 


wien, 
Wollzeile 13. 
1760 


|| MAGAZYN 
Henryka Miillera 


róg ulicy Halickiej nr. 6, poleca 


Lampki amerykańskie 


praktyczne, gdzie są dziatki. 
Sztuka 60 et. 


Kaskcwa zlecenia z prowincji zała- 
17961 3 


Skład fabryczny bielizny i płótna 


Hertzka i Friedjunga 
w Wiedniu, Nener Markt (Meklniarkt) Nr. 14, 
„szum Phönix“, 
ofi*ruje na sezon zimowy swoje z najlepszego materjału, najstaranniej wykoń- 
ozone, najnowszego fasonu właspego wyrobu bieliznę i płótno dla panów, dam 
i dzieci, po najtąńszych stałych cenach fabrycznych, na każdej pojedyńczej 
sztuce wyraźnie uwidocznionych. 


NOOO ON no. 
HE Przed kupowaniem takzwanej brakowanej bielizny, anrnsowanej po 
cenach pociągająco niskich, która jednak pierrszego prania nie wytrzyma, 


przestrzegamy Szanowną P. T 


Koszule męzkie z dobrego szyrtyn- 
gu (chifon) przód gładki zł. 1*70, 250, 
doskonalszy gatunek zł 3, 8:25, pra- 
wdziwe płócienne koszule zł. 2:80, 3, 
3-50, 4-50, 6, kolorowe kosmanowskie 
koszule zł. 2, 2.20, z freneus. kretonu 
lnb oxfordu zł. 280, 3, 3 10. 

Kołnierzyki męzkie w 12 najno- 
wszych fasonach */, tuzina zł. 2:20, 
poczwórne "| U, tuz. zł. 1 BO. M»nkiety 

a tuz, > 240, nejlepszy gatunek ', 
tuz. zł. 2 

e H i" skie z taśmą Inb do za- 
pinania, także węgier. fasonu z górno- 
austrjackiego płótna domowego zł, 
1725, 1:50, z ramburskiego płótna zł. 
1-7, 2, 2-50, z bawełn. croise tak 
trwałego jak płótno zł. 1:40, 1:80, 2. 


Skarpetki jednokolorowe albo pstre 
wełniane A tuzina zł. 2, 250, 3, Z 
wałny owczej albo fils d'Ecosse“? la 
tuz. zł. 3:50, 4, 5, 6. 

JMsszułe damskie dzienne z pra- 
wdziwego płótna, gładkie zł. 150, 
1:80, z ręcznem dziecgsniem zł 2-60, 
3, 350, z ręcznie dzierganerni z%b- 
kami zł! 280, 350, 4:50, „najpiękniej: 
szego fasonu z haftem i koroukami 
zł. 45°, 5, 6, 8, 10, angiel. koszule 
chiffov, tak trwałe jak płócienne zł. 
1:20, 1:50, 1-80, iavonu fantaisie z 
wyszywaniem zł. 2-80, 550, 4. Dam- 
skie koszule nocne z długimi ręka- 
wami, kołnierzami i mankietami, z 
płótna lub cbiffon gładkie zł. 2, 250, 
z wyszywrniem zł. 3, 4, 5, © 


Kaftaniki nocne z najlepszego chif- 
fon z obrąbkiem zł. 1:40, 1:70, z wy- 
szywanem garnirowaniem zł. 180, 
2:20, bogatego fasonu z haftem zł. 
2:50, 3, 4, b, francuskie z haftem i 
koronkami zł, 5, 6, 8, 10. Barchano- 
we kaftaniki ozdobne z chiffon zł, 
150 2, ręcmnie dziergąane zł. 250, 3, 
z ciężkiej piki barchanowej z wyszy” 
waniem zł. 4, 4'50, b. 

Majtki damskie z dobrego cbiifon 
zł 1, 1:30, z haftem zł. 1:50, 1:80, 
bogato wyszywane zł. 2, 250, 2, naj- 
piękniejsze z koronkami zł, 3'50, 4,5, 

M Zamówienia usknteczniają się 

najprędzej i najsumienniej. — 
przyjmują się napowrót, 


i cenniki franko. 


SKŁAD FABRYCZNY BIELIZNY i PŁÓTNA 


FIELR'FZELA & ERIEDJIJUNG 
Wiedeń, Nener Markt (Mehlmarktj Nr. 14, „zum Phönix.“ 


KANTOR WYMIANY 


o. k. ugproyw. galic 


akcyjnego Banku Hipotecznego 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie efekta i monety 


pod warunkami najprzystępniejszemi. 


LISTY HIPOTECZNE, 


kóre w prawa s dnia 1. lipca 1868 Da. P. P, XXXVIII. Nr. ùg 

A, i najw. post a dnia 17. gradnia 1871 

pitałów feeduszowych, papilarnych, ksucyj małkeńskiah i wojskowych, za 
kaucja siaśbowe i wadja, 


SE w tym kantorze do nabycia. 


azystkić polecenia z prowineji wykonuj 
mie bezewłecznie po kursie dziennym =oz deliczeni: 


6, 


-e W 


prowiz:i. 


Wydawda: Jan Lam, Odpowiedzialny redaktor: Henryk Rewakowics. 


To 


MG Wyprawy ślubne według kosztorysów od złr. 300 do 3000. — Wzory 


MZC zań | „WAŻ 
rzez pocztę, koleją, albo statkiem jsk 
owary niepodobsjące się, bez pretensji 


„ Publiczność, 


Majtki karchanowe zł, 1:20, 1:50, rę- 
cznie haf owane zł, 1-80, 2, z grubej 
piki barchanowej zł. 2 t0, 3, 350, 
ajtki flanelowe eleganckiego fasonu 
biada, czerwone i niebieskie, Fe] 
kniejsze z ręcznym haftem zł. 4,5 


Spodnice damskie eleganckie z JE 
sowanemi wolantami zł. 2, 250, 3, z 
haftowanemi wstawkami zł. 4, 5, 6, 
spodnice powłóczyste na 150 — 200 
ctmtr. długie, ogon z plisowanemi 
wolantami zł, 3, 3:50, 4, z haftem zł. 
5, 6, 8, 12, spodnice barchauowe zł. 
2:50, 8:50, angiel. podwójne filcowe 
zł. 3-50, 4, 5, 6, spodnice moireć 
CZRINE i popiel. kraty zł, ?, 3:50, 4, 5, 
spo nice flanelowe, białe, czerwone 
i niebieskie z ręcznie wyszywenemi 
wolautami zl, 5, 6, 8 

Chustki do nosa płócienne "lą tuz. 
zł, 1725, 1:50, lepszy ga'unek '/, tuz. 
zł, 250, 3, 4, 5, bstystowe z koloro- 
wę obwódką Y, ue. zł. 1*50, p?ócien- 
no-batystowe Wo lub z kolorową 
obwódką /, tuz. zł. 3, 4, 5, 6, z ba- 
pg linon z koronkami, sztuka zł. 

2, 3 do 10. 

Trei francusk. wyrobu zł. 2'50, 
3, 3'50, najlepsze gorsety fiszbioowe, 
krótkie lub kirysowe zł. 4, 5, 6 do 8, 
ceinture zł. 3, 4, 6, 6, gorsety dla 
dziewczynek zł. 1-80, 2, 250. 

ME Przy zamówieniu "praszs my 

o wymisry piersi i karkn poć ramie 

niem, a przytem talii i biodr obwodu. 

Szlafroki damskie z pięknej po- 
dwójnej materji 2 owczej wełny lub 
watowego mulu à la princesse, naj- 
nows'ego fagonn zł. 8, 10, 12 do 15. 


Kpecjalny kład czepoczków ne- 
gligó, „kołnierzyków damskich, gład- 
kich ywaniem i koronkami, 
BENA: Ś krawaty, koronkowe barby, 
fichu, fartuszki dla dziewczynek i 
dam, nocne czepoczki. 

Skład tabr ezmy płótna szląskie- 
go i ramburskiego, bielizny stołowej, 
serwet do kawy, ręczników, przeście- 
radeł bez szwu, pościeli po cenach 
oryginalnych. 


dą 


1743 3-6 


i; 


mogą być użyte do lokowania ka- 


1031 100 - 
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Główna wygrana zir. 150.000 bez 0 odciągań. 
Kantor wekslowy administracji 


„MERCUR“: 


Cù. Cohn. 


k kie w najlepszej jakości, —- poleca 


D 
D1729 
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oar LNA HOLLOL 


WY 


l © sá Hr Mość casarza 
LŚ wyłącznie uputuntowaną 
Ta 
ea BE Rezodowa kódzierzawiąćź ponasi, = 
ES przy której regularnem użyciu nawet 
TZ najbardziej wyłysiałe aniejsca na gło- 
wie włosem porastają; siwe i czerwo- 
„| ne włosy otrzymują barwę ciemną, 
F umacnia ona korzenie włósów w spo- 
c. sób zadziwiający, usuwa : wszelkiego 
rodzaju łuskę w ciągu kilku dni naj- 
=.._) zupełniej, zapobiega wypadaniu,włosów 
- rę" w najkrótszym czasie na zawsze, na: 
4 sa włosom naturalny połysk i czyni je 
à; kędzierżawemi 
zabezpieczając od siwizny do najpó- 
źniejszej starości. = ` 
Wism, W ika i swego nadzwyczaj przyjemnego zapachu i pysznego umieszcze- 
Wollzeiie (sów nia „stanowi ona oprócz tego ozdobę najwykwintniejszego toaletowego stołu. 
GB Cena jednego słoika wraz ze sposobem użycia (w 7 językach) 
tylko 1 złr. 5O cnt. Z przesyłką pocztową 1 złr. 60 cnt. w. a. 
Odprzedający otrzymują znaczne procenta. 1714 2—20 
Fabryka i główny skład dla rozsyłki en gros i en detail u 
erfumisty i posiadacza wielu c. k. przywilejów, w Wie- 
Karola Polt dim Josefstadt, Piaristecgasse Nr. 14, we własnym domu, 
dokąd zwracać należy wszelkie zlecenia na piśmie i gdzie załatwiają się zle- 
cenia z prowineji za gotówkę lub za zaliczką pocztową jak najprędzej, 


Główny skład we LWOWIE jedynie u panów: 


Zygm. Rucker | Jakób Beiser Franc. Ehrlich | K. Strzyżowski 
apt. we Lwowie. apt. we Lwowie. mge we Lwowie. kupiga y we 4 


4-5 


Szaleństwo w skutek uadmier* 
nego używania gorących nà- 
pojów, jakoteż opilstwo, leczy pod gwa” 


rancją, nawet nie widząc Tu. IKo- 
netzky, handel lekarstw i ziół w Ber- 
linio N., Bernauerstrasse Nr. 99. Tysiące 
zawdzięczają memu wynalazkowi nieza* 
wodne powodzenie, jak tego dowodzą 
1797 1—3 


WWW JET EE" ZACZ TONAZTWK TAF zza 


i 2 powod losowania zięł sztuki, 


Ś które się odbędzie dnia 30. grudnia, uprasza się owy 
4 rp. Ajentów Lwowskiego Towarzystwa przyja- 
a sztuk pięknych, ażeby raczyli pospieszyć z prze- 

słaniem należytości za sprzedane akcje, dołączając do tego 
dokładny spis akcjonarjuszów i niesprzedane akcje, najdalej 
do 24-go grudnia, gdyż w przeciwnym razie akcje te z 
losowania wykluczone zostana. Wykluczenie to 
z losowania nie uwalnia według §. 7. statutu Tow. od zapła- 
cenią za niezwrócone akcje. Należytość przyjmuje kancelarja 
Tow.. znajdująca się przy ulicy Wałowej pod 1. 29 II. piętro, 
otwarta od godz. 4-tej do 7-mej po południu. 


tahryka pami, Wiedeń, VII. powiat, Stift- Dyrekcja 
passe Nr. 19. 1022447 --0 1786 1—3 Tow. przyj. sztuk 0 peso Nr 19. 102047 --O 1761-83 © / | Tow. przyj. sztuk pięknych we Lwowie. we Lwowie. 


C k apez ni (Al. kaga Karola-Lniwika 


L. 1866 ex 1877 X. 


Obwieszczenie. 


Od dnia 1-go Grudnia 1877 r. aż nadal, w ruchu zbożowym rumuńsko- 
galicyjsko - niemieckim zaprowadza się zeszyt taryfowy V. dla transportów zboża, 
ziarn strączkowych, wyrobów mełtych ze zboża i ziarn strączkowych, słodu i 
kiełków słodowych, nasion- olejnych, maukuchów i mąki makuchowej — przy na- 
dawaniu w ilościach po najmniej 10.000 kilogr. na jeden list frachtowy, — dalej 
dla transportu używanych próżnych worków w owiązanych belach, bez względu 
na nadaną ilość, — między wymienionemi tamże stacjami rumuńskiemi — względnie 
galicyjskiemi z jednej strony, a stacjami środkowo-niemieckiemi z drugiej. 


| TE LULU TE WA ELE =o 


ig a "4 
Prawd "= y 


Naxos szmirgel 4 


P niari, i w różnych grubościach @ 
1l kilogr. po 72 ct., papier szmir- 
glowy arkusz po 4 ct.; přótao 
szmirglowe arkusz po 8 ct., wszyst- 


0. T. WIN CKLER 


wo Lwowie. 


A gumi i pęcherza 
prezerwatywa, 


Bczęyła za pobraniem pocztowem i dya- 
krecją tuzin cd 2 čo 6 zł. 


J. N. SCHMFIDLER, 


1777 2 2 


Do tego zeszytu taryfowego przydaną jest jako dodatek taryfa wyjątkowa 
dla zboża z Rosji pochodzącego — z Podwołoczysk, Brodów, Lwowa i Krakowa 
do powyż wymienionych stacyj niemieckich. 

Z samej taryfy powziąć można wiadomość, które z istniejących pozycyj 
frachtowych zniesione będą przez specjalną taryfę zbożową. 


Termin ważności specjalnej taryfy zbożowej między Rumunją — względnie 
Galicją a Niemcami z d. 1-go Lutego 1875 r. wraz z dodatkami, — względnie 
specjalnej taryfy zbożowej z d. 1-go Grudnia 1876 r. w związku kolejowym 
środkowo - niemiecko - -galicyjsko - rumuńskim względem poniżej wymienionych re- 


lacyj, ustanawia się jeszcze na czas do 15-go Stycznia 1878 r. włącznie, a 
mianowicie : 


l. Pozycje frachtowe specjalnej taryfy zbożowej ż 
1-go Lutego 1875 r.: 

a) w ilości po 5000 do 10:000 kilogr. dla ruchu między wszystkiemi 
w nowym zeszycie taryfowym Nr. V. w taryfie Specjalnej wymienionemi stacjami 
rumuńskiemi, względnie galicyjskiemi a stacjami niamieckiemi ; 

b) Tak dla ilości po 10.000 kiłogr., jako też dla ilości po 5000 do 
10.000 kilogr. względem owych relacyj w ruchu ze stacyj galicyjskich i rumuń- 
skich do takich stacyj kolei „Main-Neeckar*, heskiej kolei Ludwika i kolei 
Palatynatu reńskiego, które nie są przyjęte do nowego zeszytu taryfowego V., 
a zatem wyłączone z tego ruchu. 

Il. Pozycje frachtowe specjalnej taryfy zbożowej z.d. 1-go Grudnia 1876 r. 
dia ilości po 10.000 kilogr. w ruchu ku siacjom: Langensalza, Mublheim i Arn- 
stadt, z niektórych stacyj kolei Liwowsko- Qzerniowiecko-Jaskiej z dawniejszemi po- 
zycjami frachtowemi, nieco niższemi. 


Zeszyt taryfowy V. jest do nabycia tak w naszych stacjach związkowych, 
jako też w dyrekcji ruchu we Lwowie i w ekonomacie w Wiedniu. 


Wiedeń, dnia 8. Listopada 1877 r. 


Generalna Dyrekcja. 


b aa GŁ drukarni „I „Dziennika Polskiego" A, ee RET. 0. m A 0. Rogosza. 
a 


